
Na zdjęciu: na stadionie Dziesiąciolecia w czasie wy­
stępów. 

CAF — Czarnogórski 

Centralne Dożynki 1968 

P R O L E T A R I U S Z E  W S Z Y S T K I C H  K R A J Ó W  Ł Ą C Z C I E  S I Ę !  

A 8 

Cena 50 er 
Nakład: 115.678 

S i U P S K I  
Tradycyjny dożynkowy bochen chleba wręczają Wl. 

Gomułce starościna dożynek 3. Kania i starosta H. O-
lendzki. 

CAF — Matuszewski 

O R G A N  K V V  P Z P R  W  K O S Z A L I N I E  

ROK XVI Wtorek, 10 września 1968 r. 

Wczoraj na adres redakcji „Głosu Koszalińskiego" nad­
szedł z Darłowa pilny telegram o tei treści: 

„Załoga przedsiębiorstwa „Kuter" — Darłowo zawiadamia 
obywatela redaktora naczelnego, że w dniu 8 września 1968 
roku wykonała roczny plan połowów wynoszący 12.100 ton 
ryb. — Stop. — Do tego dnia roczny wartościowy plan po­
łowów wykonaliśmy w 103,3 proc. a roczny plan produk­
cji towarowej w 98.1 proc. — Stop. — Przedterminowe wy­
konanie planu połowów było możliwe dzięki pełnej mobili­
zacji załóg rybackich i lądowych oraz w wyniku realizacji 
zobowiązań podjętych na cześć V Zjazdu partii. — Stop. — 
Dyrekcja i Samorząd Robotniczy PPiUR „Kuter" Darłowo", 

Tyle telegram o niewątpli­
wym sukcesie. 

Późniejsza rozmowa telefo­
niczna pozwoliła się nam 
zorientować w szczegółach te­
go sukcesu. Rybacy darłowscy 
baczyli nie tylko na ilość, ale 
i na wartość łowionych ryb, o 
czym świadczy fakt, że plan 
wartościowy połowów wynoszą 
cy w tym roku 64 min zł wy 
konali z nadwyżka ponad 2 
min złotych. 

Nie chcą oni poprzestać n^ 
tym sukcesie. Chcą do końca 
roku złowić jeszcze 2 tysiące 
ton ryb ponad plan. 

Zdobyliśmy 'również garść 
informacji o ludziach, którzy 
przyczynili się do ostatecznego 
sukcesu. Otóż — według in­
formacji dyrekcji — ostatnie 
tony ryb brakujące do planu 
rocznego przywiozły z morza 
załogi kutrów DAR-65 szypra 
Antoniego Pałaszewskieg-o 
DAR-68 szypra Bronisława Ra 
jewskiego. 

(Dokończenie na str. 2) Nr 218 (4948) 

Narodowej. Przedyskutowa 
no problemy gospodarki 
efektywności inwestycji na 
trwałych użytkach zielo­
nych oraz realizację uchwa 
ły WRN w sprawie działał 
ności służby zdrowia w za 
kresie lecznictwa podstawo 
wego f specjalistycznego. 
Omówione na posiedzeniu 
materiały zostaną przedsta 
wionę radnym na sesji 
WRN, która odbędzie się 
20 września br. 

Ponadto przedyskutowa­
no zadania organów przed­
stawicielskich w zakresie 
kontroli społecznej nad dzia 
łalnością przedsiębiorstw 
instytucji niepodporządko-
wanych radom narodowym. 

<LL) 

Jak podaje PIHM — zachmu­
rzenie dziś będzie niewielkie, u-
miarkowane ze skłonnością do 
burz i przelotnych opadów. We 
wschodniej części kraju stopnio­
we ochłodzenie. 

Temperatura maksymalna od 20 
do 25 st. 

Plenum Zarządu 
Centralnego 
Związku Kółek 

Rolniczych 
WARSZAWA (PAP) 

Wczoraj w Warszawie odby 
1q się plenum Zarządu Cen­
tralnego Związku Kółek Roi 
niczych poświęcone zadaniom 
tej organizacji wynikającym z 
Tez na V Zjazd partii. 

W posiedzeniu uczestniczyli: 
Wicepremier Stefan Ignar, se­
kretarz KC PZPR — Józef 
Tejchma, minister rolnictwa 
— Mieczysław Jagielski, se­
kretarz NK ZSL - Zdzisław 
TomaL 

# WARSZAWA 

Na zaproszenie ministra kul r  

tury i sztuki Lucjana Motyki 
przybył w poniedziałek do 
Warszawy minister 
turystyki Syryjskiej Republi­
ki Arabskiej — Suoheil al 
Ghazi. 

Tego samego dnia po tygo­
dniowym pobycie opuścił 
Polskę minister kultury ZRA 
dr Sarvat Okasha. 

: , 
(_T & l_ E (5 R A P ICZNYM j 

99 ŚKRdĆIE 

•' BRUKSELA 

Ns posiedzeniu plenarnym 
Komitetu Centralnego Komu­
nistycznej Partii Belgii no­
wym przewodniczącym Komi­
tetu Centralnego wybrano 
Marca Drumaux, który pełnił 
te obowiązki po śmierci Erne­
sta Burnella, poprzedniego 

przewodniczącego KC. 

FESTIWAL PlANISTYKl POLSKIE] 
5 t U P S K  -  5 3  

Koncertował duet 
(Inf. wł.) 
Wczoraj w drugim dniu II 

Festiwalu Planistyki Polskiej 
w Bałtyckim Teatrze Drama­
tycznym wystąpił duet forte­
pianowy: Janina Baster i Ja­
nusz Dolny. W ich wykonaniu 
publiczność usłyszała utwory 
Mozarta, Szopena, Lutosław­
skiego, Pouleńca i Milhauda. 
Recitalu dwufortepianowesc , w 
publiczność festiwalowa wysiu wem kultura^m Słupska po 
chała po raz pierwszy. Wyko- ' , sekretarz 
nawców oklaskiwano długo i , • ^ w' ^n^oni byli­

na Czerny-Stefańska. Pierw­
szy recital zapowiadał Jerzy 
Waldorff, drugi — Marian 
Wallek - Wallecki. (hm) 

Honorowe odznaki 
dfa gości 

W czasie spotkania z akty-

gorąco. Podobnie jak wykonaw 
czynię recitalu klawesynowego 
— Elżbietę Stefańską-Łuko-
wicz, która wykonała utwory 
Bacha. Na widowni znajdowa 
ła sie matka solistki — Hali-

Syłuac a w czechosłowackiej gospodarce 

Poprawa w górnictwie 
- trudności w rolnictwie 

PRAGA (PAP) 
Korespondenci PAP w Pradze, red. red, 

ski i W. Kaniewski donoszą: 
S. Lewandow-

ZARÓWNO W SOBOTĘ specjalne orędzie prezydenta 
JAK I W NIEDZIELĘ L. Śvobody do górników, w 
wiele zakładów prze- którym nawoływał on do 

mysłowych Czechosłowacji wzmożonego wysiłku, zmie-
pracowało, by odrobić zale- rzającego do osiągnięcia ce-
głości spowodowane wypadka 
mi sierpniowymi. _ Kierowni­
ctwu gospodarczemu CSRS 
zależy przede wszystkim na 
odrobieniu zaległości w gór­
nictwie zarówno węglowym, 
jak i uranowym. Dzienniki 
czechosłowackie zamieściły 

lów wytyczonych przez KPCz. 
Również ze specjalnym ape­
lem zwrócił się do górników 
minister kopalnictwa rud 
Frantiszek Penc. Minister 
stwierdził, że dodatkowa pra 
ca przyniosła dotąd wydoby 
cie 400.000 ton węgla i w gór 
nictwie węglowym wydoby­
cie i zaopatrzenie jest w tej 
chwili niemal normalne. Zgo 
dnie z opinią ministra Pen-
ca, poprawie ulega również 
sytuacja w górnictwie urano­
wym. 

Dysponujemy już obszer­
niejszymi fragmentami wy­
stąpienia pierwszego sekre­
tarza KC KP Słowacji, dr G. 

(Dokończenie ze str. 1) 

Gościa z Hajforsgy 

• WARSZAWA (PAP) 
Niezwykle serdecznie powi­

tano w Warszawie delegację 
miasta i portu HAJFONG w 
Demokratycznej Republice 
Wietnamu, która w dniu 9 bm. 
przybyła do Polski z wizytą 
przyjaźni na zaproszenie 
władz miejskich i partyjnych 
Gdyni. 

Podczas pobytu na wybrze­
żu goście z DRW wezmą u-
dział w spotkaniach z portow 
cami, marynarzami oraz mło 
dzieżą szkolną. 

Rakiety „ziemia - ziemia" 
m egipskie missta 

f c  P o  ataku BzrseSa na Syez 
KAIR. NOWY JORK (PAP) Obserwatorzy ONZ w strefie 
Jak podaje Agencja France Kanału Sueskiego zakomuni-

Presse w wyniku niedzielne- kowali, że wojska izraelskie 
go ataku Izraela w strefie Ka w ataku na bezbronne miasta 
nału Sueskiego zginęło 17 o-
sób, a 89 zostało rannych. W 
samym Suezie zostało zniszczo 
nych 100 budynków mieszka! 
nych, a w Ismailii 150 budyń 
ków mieszkalnych. 

Rada Bezpieczeństwa zebra­
ła się w poniedziałek o godz. 
2.50 czasu warszawskiego, a-
by omówić skargę ZRA w spra 
wie naruszenia przez Izrael po 
rozumienia o przerwaniu og­
nia w strefie Kanału 
kiego. 

i wsie egipskie użyły pocis­
ków rakietowych typu „zie­
mia—ziemia". 

Rada Bezpieczeństwa wezwą 
ła Izrael do ścisłego przestrze 
gania porozumienia o przerwa 
niu ognia w strefie Kanału 
Sueskiego. 

Jak donosi kairski korespon 
dent AFP, wojska egipskie 
znajdują sie w stanie pogoto­
wia w związku z niedzielną ka 

Sues- nonada artyleryjską. Sytuacje 
uważa się za bardzo napiętą, 

gowski udekorował wicemini­
stra kultury i sztuki, ob. Zyg­
munta Garsteckiego honorową 
odznaką ,,Za zasługi w rozwo 
ju województwa koszalińskie­
go". 

Przewodniczący Prezydium 
MRN i przewodniczący Słup­
skiego Towarzystwa Społeczno 
-Kulturalnego, to w. Jan Stę­
pieli wręczył, z okazji Dni 
Słupska, honorowe odznaki 
STSK i dyplomy honorowego 
członkostwa tow. Antoniemu 
Kuligowskiemu i ob. Zygmun 
towi Garsteckiemu. 

(ha) 

Dryga francuska 
eksplozja nuklearna 

® PARYŻ (PAP) 
Jak zakomunikowało fran­

cuskie ministerstwo sił zbrój 
nych, Francja dokonała w nie 
dzielę drugiego z kolei do­
świadczalnego wybuchu ter-
monuklearnego na Pacyfiku. 
Wybuch nastąpił o godz. 19 
GMT nad laguną Mururoa. 

Pocisk doświadczalny zawie 
szony był u balonu i wybuch 
nastąpił na wysokości ok. 600 
metrów, w celu maksymalnego 
ograniczenia bezpośrednich o-
padów radioaktywnych. 

Wizyta wspólnika 
® BONN (PAP) 
Boński minister spraw we­

wnętrznych ERNST BENDA 
odleciał do Izraela. Jego wizy­
ta w tym kraju potrwa 6 dni. 
Bendę zaprosiło do Teł Awi­
wu Towarzystwo Izrael — 
NRF. 

Minister spraw wewnętrz­
nych NRF spotka się m. in. z 
ministrem spraw zagranicz­
nych Izraela, EBANEM, i mi­
nistrem spraw wewnętrznych 
SZAPIRO. 

Inauguracja II Festiwalu Pianistyki Polskiej w Słupsku. Obok 
wiceministra kultury i sztuki Zygmunta Garsteckiego przedstawi­
ciele najwyższych partyjnych i państwowych władz województwa 
m. in.: I sekretarz KW PZPR w Koszalinie tow. Antoni Kuli-
gowski, wiceprzewodnicza.cy Prezydium WRN tow. Klemens Cie­
ślak, prezes WK ZSL — Stanisław Włodarczyk oraz konsul ge­
neralny ZSRR w Gdańsku, Iwan Borysow. (Fot. A. Maślankiewicz) 

Dziś SconcerSu?q s Jerzy Sulikowski 

Elżbieta Stefańska-Łukowćcz 

leży do młode-
go pokolenia 
polskich pianis 
tów. Studia od 
był w państwo 
wych wyższych | | | 
szkołach muzy ł;fll 
cznych w Kato jagi;: :illl| ̂  
wicach i Sopo-
cie, zdobywa- wgll' 
jac w 19G4 r. liii . t t M r -  ̂ m  
dyplom z wyróż 
nieniem. W la­

ko stypendysta ' Ł lf| 
rządu francus- JpF\ . jjHL'. ąjaMWlBE^ 
kiego pobiera w Jjjm 
nauki w Pary- j JpSL. 
żu Zdobył I 
nagrodę na O- § 
gólnopolskim 
Festiwalu Mio-
dych Muzyków 
i I nagrodę na 

narodowym • \ 
Konkursie Mu- "'•* IsaSwlk .MBwmS* 
zycznym w Ge 
newie. 

W recitalu Jerzego Sulików 
skiego usłyszymy: Suitę An­
gielską g-mol J. S. Bacha, Sa 
natę D-dur op. 28 — Ludwika 
van Beethovena, .„Chimery" — 
Konrada Pałubickiego i Sona­
tę h-moll — Ferenca Liszta. 
Słowo o muzyce wygłosi Zbig 
niew Pawlicki. 

Już po raz drugi w czasie II 
FPP publicznośc Słupska bę­
dzie mogła wysłuchać recitalu 
klawesynowego Elżbiety STE­

FAŃSKIEJ-ŁUKO WICZ. So­
listka wykona: 

The Battle — Wiliama Byr-
da, trzy sonaty (A-dur .D-dur 
i C-dur) Domenico Scarlat-
tiego, dwa utwory F. Coupe-
rina, Sonatę E-dur — J S. Ba 
cha. sonatę dziewiętnastowiecz 
nego Anonima i VII Suitę 
g-molł G. F. Ha en dla. 

Dzisiejszy recital zapowiada 
Jerzy Waldorff, 

LUDZIE Pilny 
CZYNU Y 

ZSAIDOWEGO telegrom 

z  D a r ł o w o  

20 września 
sesja WRN 

• (INF. WŁ.) 

W ubiegłym tygodniu od 
było się w Koszalinie po­
siedzenie Konwentu Senio­
rów Wojewódzkiej Rady I 
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67 tysięcy 
szkolenia 

Kvmef̂ al? 
ifiA 

Wymowa 
pewnej ankiety 

(Od stałego korespondenta 
P. A. Interpress w Wiedniu) 

NAJNOWSZY NUMER or­
ganu prasowego ziom-
kostwa Niemców sudec­

kich w Austrii „Sudeten Post" 
przynosi oświadczenie prze­
wodniczącego krajowego ziorr. 
kostwa, majora rezerwy Emi | Społy szkolenia partyjnego, 
la Michela o odwołaniu „Hei-) czyli o ponad 800 więcej. Prze 

UGzestnikówISytuocia 
partyjnego 

Wczoraj odbyła się w Wy- nia partyjnego Wojewódzki 
dziale Propagandy KW PZPR Ośrodek Propagandy Partyj-
narada z sekretarzami propa- nej organizuje dla 550 wykła 
gandy KP i kierownikami po- dowców 4-dniowe kursy w 
wistowych ośrodków propa- Mielnie. 
gandy partyjnej, na której Na naradzie mówiono też o 
omówiono wyniki reorganiza- przygotowaniach do obchodów 
cji szkolenia. Naradę prowa- 25. rocznicy Ludowego Woj-
dził kierownik Wydziału Prop. ska Polskiego, o inauguracji 
KW, Iow. dr * Zbigniew Gło- roku kulturalno-oświatowego 
wacki. i o formach pracy przedzjaz-

Do pracy w bież. roku szko- do w ej. 
leniowym przystąpią 2.372 ze AN. 

mattagu". „Dzień Ojczyzny" 
miał sie odbyć w Wiedniu na 
początku października z udzia 
łem Niemców sudeckich z Au 
strii i Niemieckiej Republika 
Federalnej. Pomyślany był ja 
ko wielka demonstracja w 
związku z pięćdziesięcioleciem 
upadku monarchii habsburs­
kiej i proklamacji Republiki 
Czechosłowackiej, w skład któ 
rej weszły Sudety. Niemcy su 
deccy uważają,że od tego włas 
nie momentu rozpoczęły się 
dla nich wszystkie nieszczęś­
cia. Przesunięcie zlotu wiedeń 
skiego na przyszły rok moty­
wowane jest poważną sytuacja 
w Europie środkowej. Pośred 
nio należy sie jednak domyś­
lać, że odpowiedzialne austriac 
kie czynniki polityczne „dora­
dziły" * ziomkostwu zrezygno­
wanie obecnie z tej jawnie re 
wanżystowskiej imprezy. 

W tym samym numerze „Su 
deten Post" przynosi wyniki 
ankiety przeprowadzonej prze? 
bliżej nie określonych ankie­
terów w Czechosłowacji w 
czerwcu br. na temat powrotu 
Niemców sudeckich. Objęto nia 
po 100 osób w trzech miastach 
na Morawach, Czechach i Słc 
wacji. Ankietowanym wręczę 
no (w języku czeskim i sło­
wackim) tekst uchwały Hei-
noattagu Niemców sudeckich. 
Uchwała ta poza pozdrowie­
niami zawierała zachętę dc 
wzajemnego porozumienia i 
przyjaźni, co przypomina baj­
kę o wilku i Czerwonym Kap­
turku. Następnie pytano o opi 
nie ankietowanego na temat 
powrotu Niemców sudeckich 
do Czechosłowacji i zwrotu im 
własności. 

W Brnie na 100 zapytanych 
w wieku od 25 do 75 lat za po 
wrotem Niemców sudeckich 
cocwiedziało sie 69, 18 było 
zdania, że należy zrobić w tej 
sprawie referendum, 8 uważa 
ło pytanie za nierealistyczne 
a 5 nie chciało się wypowie 

widuje się ponad 67 tysięcy 
uczestników. 49 tysięcy, to 
członkowie i kandydaci par­
tii. Wśród pozostałych są człon 
kowie ZSL, organizacji mło­
dzieżowych i bezpartyjni. 

Szerszą działalność niż do 
tej pory prowadzić będzie Wie 
czorowy Uniwersytet Marksiz 
mu-Leninizmu. Nowe placów­
ki powstaną w Słupsku, Złoto 
wie, Szczecinku i Kołobrzegu. 
Zorganizowane też będą 2-let 
nie studia zaoczne przy KW. 

Przed rozpoczęciem szkole-

Pilny telegram 
z Darłowa 

(Dokończenie ze str. 1) 

Największy zaś wkład w ca 
łoroczne sukcesy tego przedsię 
biorstwa miały załogi: (w kia 
sie kutrów 24-metrowych); 
DAR-150 snypra Franciszka 
Bielendy (złowili 543 tony ryb 
w tym roku) i DAR-151 szyp­
ra Tadeusza Gaja (złowili 538 
ton ryb), zaś w klasie kutrów 
17-metrowych: DAR-60 szypra 
Aleksandra Woźniaka (279,6 
ton ryb), i DAR-72 szypra 
Henryka Greczuka (również 
279,3 ton ryb). 

Całej jednak załodze darłow 
skiego „Kutra" należą się ser 
deczne gratulacje za dotrzyma 
nie słowa danego przez Zjaz­
dem partii i życzenia dalszych 
pomyślnych połowów, (tk) 

w czechosłowackiej 
gospodarce 

(Dokończenie te str. 1) 

• BUKARESZT 

Do Bukaresztu przybył bry­
tyjski minister spraw zagra­
nicznych Michael Stewart na 
zaproszenie rumuńskiego mi­
nistra spraw zagranicz»vxiłi 
Corneliu Manesću. 

0 PARYŻ 

W Nicei rozpoczęła obrady 
ósma Konferencja Pugwash. 
Głównymi punktami obrad bę­
dą: problemy rozbrojenia "i 
jego kontroli, niebezpieczeń­
stwo wojen lokalnych oraz 
problemy, dotyczące nauki 
1 techniki w krajach rozwija­
jących się. 

C BERLIN 

Przeszło 150 tysięcy miesz­
kańców stolicy NRD uczest­
niczyło w wielkiej manifesta­
cji antywojennej, która od­
była się w niedzielę w Ber­
linie z okazji międzynarodo­
wego dnia walki z faszyzmem 
i wojną oraz dla uczczenia 
pamięci ofiar faszyzmu. 

©" BONN 

W poniedziałek w bońskim 
ministerstwie spraw zagra­
nicznych rozpoczęły się roz­
mowy min. Brandta z jego 
belgijskim kolega Harmlem. 

Tematami rozmów maja być 
próby ożywienia europejskiej 
polityki integracyjnej. Sytua­
cja po wydarzniach w Cze­

chosłowacji umocnienia NATO 
oraz propozycja wcześniejsze­
go odbvc !a jesiennej sesji 
Rady NATO. 

swoim przemówieniu na ple- ła liczne domy, zniszczyła plo 
num Komitetu Centralnego, ny i wyrządziła ̂ znaczne szko 

Husaka na naradzie przewo- wystąpił ostro przeciwko na dy,_ niszcząc szlaKi tcomumka-
dniczących rad narodowych ciskom płynącym z zagrani- cyjne. 
z całej Słowacji. Narada ta cy na niektóre koła społeczne tymczasem _ obraz stolicy 
odbyła się nazajutrz po posie Republiki, naciskom zmierza Republiki nosi wszelkie zna-
dzeniu Komitetu Centralnego jącym do szerzenia nastrojów miona spokoju. Powracają ao 
KP Słowacji. W obszernym paniki i do pobudzania fali pracy rożne placówki, których 
przemówieniu G. Rusak mó- emigracji. Husak dodał, że działalność została przerwana 
wił o zadaniach rządowej ko trzeba ułatwić powrót do kra na pewien czas w^ gorących 
misji 
zydium 
rodowe.,, .. ^„ ,— . 

przedstawicielami wojsk W dalszym ciągu rozszerza w centralnym punkcie stolicy 
Układu Warszawskiego roz- się asortyment tytułów pism CSRS. 
wiązują na bieżąco aktualne codziennych i periodyków 
problemy. wznawiających swoją dzia-

Mówiąc o potrzebie szyb- łalność. Uruchomiono rów-
kiej normalizacji życia, G. nież nadajnik telewizyjny ko 
Husak stwierdził, że nie wol ło Koszyc we wschodniej Sło 
no dopuścić, aby obecną sytu wacji, który na razie ograni-
ację wykorzystywały elemen cza się do transmitowania 
ty aspołeczne. Ważnym zada programu telewizji bratysław 
niem czechosłowackich orga- skiej i praskiej. Cała prasa 
nów bezpieczeństwa jest e- publikuje bez komentarzy in 
nergiczne występowanie prze formacje o rozmowach W. Ku 
ciwko elementom kryminał- zniecowa z przywódcami 
nym i prowokatorom. CSRS. 

G. Husak, podobnie jak w Opublikowano komunikat 
oficjalny Urzędu do Spraw 
Prasy i Informacji stwierdza­
jący, że obecnie w CSRS wy­
chodzi już cała prasa codzien 
na i że stworzono warunki 
do rozpoczęcia wydawania 
tygodników i innych perio­
dycznych wydawnictw praso-

White Hall 
stawia 
na beńską kartą 

MOSKWA (PAP) 

W i ę ź  polskiego 
społeczeństwa 
z żołnierzem! LWP 

Do jednej z jednostek Ludo wych. 
wego Wojska Polskiego sta- Ciężkie chwile przezywa roi 
cjonującej czasowo na tere- nictwo czechosłowackie. Wy-
nie Czechosłowacji przybyła padki sierpniowe zakłóciły 
delegacja górnośląskich hutni prac żniwnych oraz 
ków z przewodniczącym Zarżą zbiorów Chmielu, tak ważne-
du Głównego Zw. Zaw. Hutni- S? dla browarnictwa republi 
ków Józefem Kieszczyńskim kl. Trzeba było przeprowa-
na czele. Delegacja przywio- dzić nadzwyczajną mobiliza-
zła listy z pozdrowieniami i cJe ochotniczych oddziałów 
w3Tazami gorącego poparcia pomocy dła^ rolnictwa, by nie 
dla żołnierzy polskich oraz doprowadzić do strat. Do tych 
wiele upominków od miesz- trudności dołączyły się nowe. 
kańców Górnego Śląska. Oto jak donoszą z rejonu 

W pięknie położonej kotli- Ostrawy, gwałtowne deszcze, 
nie v/ rejonie IIradec-K.ralove a nawet • oberwanie się chmu 
v/ miejscu stacjonowania jed w powiatach Frydek-Misek 
nostki wojsk zmechanizowa- ^ arw?.5?a 1  Ostrawa wyrządzi 
nych odbyło się uroczyste spot ^. bilionowe straty. W 34 
kanie żołnierzy tej jednostki miejscowościach woda zala-
z delegacją robotników górno­
śląskich. ' # 

Na spotkaniu żołnierze o-
trzymaLi prezenty i upominki. 

Koncentracja partyzantów 
pod osłoną tropikalnych ulew 

PARYŻ — LONDYN" (PAP) 
. , | donoszą zachodnie agencje prasowe, ofl wiciu dni w 

C . Q C . »•' Bud za E J  o wi c a ch wszy j rejonie Sajgonu trwają zaciekłe starcia między siłami na-
Stkich 100 ankietowanych o-1 rodowowyzwoleńcz.ymi a wojskami amerykańskimi i reżi-
sob, w tym 30 kobiet wypowie mowymi. Partyzanci wykorzystali okres złej pogody oraz 

ulewnych deszczy tropikalnych, zajmując dogodne pozycje ka bombT W odległości 6 km 
w różnych odległościach od stolicy Wietnamu Południowego. od centrum Sajgonu partyzan 

ci ostrzelali z broni automa-
^ ariyzancl ponownie zaatako kilku innych rejonach przyle tycznej hotel „Richelieu" za­

działo sie pozytywnie za 'po­
wrotem Niemców. W Bratysła 
wie 51 osób opowiedziało sic 
za powrotem Niemców sudec-

ły szereg akcji odwetowych 
w centrum Sajgonu. W pobli­
żu obiektów wojskowych oraz 
urzędów administracyjnych te 
go miasta eksplodowało kil-

. . , . , . , , . " * Jl Mi J ilUOCi „lliLiiCiiC U /-±*X 
o o ~ "1 V'ant  t2 w°jslc  reżimowych gających do stolicy. M. in. mieszkały przez różne osobi-

w Du<; Lap w odległości 180 przeprowadzili likwidację ame stości wojskowe oraz reżimo-
km _ na północny wschód od rykańskiego desantu - powietrz we. 
stolicy Wietnamu _ Południowe nego 48 km na północny za- W niedzielę wieczorem w po 

23 osoby były zdecydowanie 
przeciwne, a 26 wyraziło goto 
wość poparcia tego co zadecy 
duje w tej sprawie rząd i Dub 
czek. 

Fakt przeprowadzenia takie,: 
ankiety, jak i jej wyniki, da-
ja wiele do myślenia, szczegół 

go. Inna grupa bojowa patrio- chód od Sajgonu. Lądująca tu bliżu obozu wojskowego Duc 
tow pol u dniowo wietnamskich amerykańska kawaleria po- Lap zginął gen. brygady 
atakowała ugrupowanie wojsk wietrzna została powitana sil- Tru-ang Quang An. Był on dc 
ani er y uca ń s kich w okolicach nym ogniem z broni maszyno wódcą 23. dywizji wojsk reżi-

. . „ . , ''-U2ri£ Ngai — 530 km na pół y^ej partyzantów. W początko mowych. Wraz z nim zginął je 
nie w swjctlc ostatnich wy- j no^ny wschód^od Sajgonu. wej fazie walki Amerykanie go amerykański doradca w ran 
rarzen w Czecnosłowacji. (In- W nocy z niedzieli na ponle stracili już 12 zabitych oraz dze pułkownika (nazwiska nie 
isrpress). ^ działek partyzanci przeprawa- 21 rannych. Amerykanie wez podano). Według źródeł amery 

MU&)ZCZE?»feKI 1 c.zih skoordynowane ataki w waij na pomoc lotnictwo, któ kańskich zginęli oni w wyniku 
re bombardowało pobliskie eksplozji na krótko przed lą-
wioski. Zbombardowano więk dowaniem helikoptera. Przy-
szość domów mieszkalnych w czyny eksplozji nie wyjaśnio-
tej okolicy. / no. Jak wiadomo, w tym cza-

Zacięte walki trwały rów- sie trwał atak sił patriotycz-
nież na polach ryżowych w re nych na obóz Duc Lap. 
jonie Sa Nho na południe od Pomimo nie sprzyjającej po 
Sajgonu. gody lotnictwo amerykańskie 

Podziemny ruch oporu Naro bombardowało w niedzielę i no 
dowego Frontu Wyzw-olenia niedziałek południowe prowin 
przeprowadzi! w niedzielę ca- cje DRW. 

Kultura ludowa podstawą 
świadomości narodowej 

(Inf. Wł.j Prof. dr Józef Burszta omówił 
W sali rycerskipi ęhirvJr!f»- swych badań etnograficz-vv sau ryceTSKiej SfUp^Kie- nych prowadzonych na Pomorzu. 

gO Zamku Książąt Pomor- Jakie gą rezultaty zderzenia sią 
skich rozpoczął sie wczoraj Ra ziemiach zachodnich tradycyj-
nierwszy dzień obrad nu ^ych podkultur regionalnych uzi_ii JJ.au Sc-Sji na wniesionych przez rożne regio-
UkOwej, poświęconej kultu- nalne grupy osadników w czasie 
rze ludowej Pomorza. Uczest zasiedlania tych terytoriów? Wie-
„;„„..i; • • le elementów kulturowych — kul ra^/.>il W mej. prztdoi.a\^ iCie tywowanych do dziś na terenach, 
le władz partyjnych i pań- z których wyrosły — zanikło na 
stwowych Słupska, dyrektor Ziemiach Zachodnich. Tradycyjna 
Muzeum Narodowego - prof ŁTlTS 
dr St. Lorentz, reprezentanci w zamkniętych kręgach rodzin-
muzeów etnograficznych i u- nych. 
niwersyteckich katedr etno- prof. dr Maria znamierowska-
grafii z kraju i zagranicy. -Prufferowa w swym referacie 

ryi-rir'lian ępcip nrnf dr omówiła potrzebę badania folklo-Otw.erając sesję proi. ar ru rybackiego> Rozważy}a pr/e-
Ksawery PiWOCitl powieaział Obrażenia jakie zachodzą w gó­
ra in , iż kultura ludowa sta- spodarce rybackiej w związku z 
nowi podstawę świadomości "zwojem techniki. 
narodowej. Charakterystycz- J" Ryszard Kuklei p]ąl sie tra-

J. , . . 4.„ dycyjnym budownictwem miesz-
•ym zjawiskiem jest tO, ze Jtainym i zagadnieniami wnętrz 
a Ziemiach Zachodnich kul- domostw Kaszubów bytowskich, 
nro materialna przetrwała ?3Ś dr Agnieszka Dobrowolska na Aciau f ^ swietliła problem występowania 

nie w dworacn magnacKica, w ]ęUit-urzę iudov7ej Pomorza — 
a pod strzechami włościan- pierwiastków rodzinnych. 
skich Czy,, też_rybackięh oha- nriś uczestnicy sesji konty-
łup. /' "" X ttoui« obraćy w Jdakacfe. 0*a}.jiS 

Wypaiikl - ntinlącia - p©iarf 
0 WARSZAWA (PAP) Jak ustalono, przyczyną wy-

W 8(1 wypadkach drogowych, padku była nieostrożność wozni-
które miały 'miejsce w sobotę i cy. 
w niedziel?, zginęło 31 oyób, w W Wodzisławiu Śląskim na za-
tvm 5 dzieci. Różnego rodzaju mknięte zapory przejazdu kolejO-
obrażenia odniosło S9 osób. wego najechał prowadzony przez 

Szczególnie tragiczny wypadek Edwarda Nosala autobus san, 
zdarzył się w miejscowości Go- należący do Rybnickiego Pfzed-
ściszewice w woj. gdańskim. Pro- siębiorstwa Spedycyjnó-Transpor-
wadzony przez Leona Kiełków- towego. Po przełamaniu szlaba-
skiego wóz konny wjechał na nie nów autobus zderzył śię z pócią-
strzeżony przejazd kolejowy, tra- giem osobowym. 
fiając pod koła nadjeżdżającej W katastrofie odniosło rany 20 
lokomotywy. W wyniku zderze- osób. Dwie osoby ciężko ranne 
nia zginęli na miejscu: Bolesław pozostały w szpitalu. 
Klimaszewski, jego córka Miro- Przyczyną wypadku była awa-
sława oraz Stanisław Lewandow- ria urządzeń hamulcowych, 
ski. Mimo natychmiastowej po- W ciągu dwóch dni na terenie 
mocy w szpitalu zmarli: Leon całego kraju utonęło S osób, w 
Kiełkowski i Julia Klimaszewska, tym dwoje dzieci. 
Znajdujących się w stanie bardzo Nadal nie maleje liczba poća-
ciężkim Aleksandra Kiełkowskie- rów. W ciągu 48 godzin zanoto-
go oraz Tadeusza Klimaszewskie- wano 162 pożary, z czego wiek-
go odwieziono do szpitala w Mai- szość w gospodarstwach wiej-
boTku i Sztumie. _ skich. 

2 miliardy dolarów 
pożyczki 
dla W. Brytanii 

GENEWA (PAP) y 
Przedstawiciele głównych 

państw reprezentowanych na 
konferencji dyrektorów ban­
ków centralnych państw kapi 
talistycznych komunikują, że 
W. Brytania otrzyma pożycz­
kę w wysokości 2 mld dola­
rów, o którą zabiega od dłuż 
szego czasu. Uzgodniono już 
w zasadzie warunki porozu­
mienia. Zgodę na udzielenie 
takiej pożyczki wyraziły m. 
in. Stany Zjednoczone oraz 
NRF. _ • 

Pożyczka ta ma przyczynić 
się do stabilizacji waluty bry 
tyj skiej i przeciwdziałać e-
wentualnej kolejnej dewalu­
acji funta szterlinga. 

Imprezy 
odwetowców 
• BONN (PAP) 

W Dortmundzie, Duesseldor 
fie, w Bremie, Flensburgu i 
innych miastach NRF odbyły 
się w niedzielę imprezy odwe 
towców organizowane w zwią 
zku z tzw. „dniem ojczyzny". 
Rzecznicy organizacji odweto­
wych i przedstawiciele chade­
cji wysuwali na nich roszcze­
nia terytorialne wobec NRD, 
Polski, CSRS i ZSRR. 

PODZIĘKOWANIE 

Organizacjom, zakładom 
pracy, przyjaciołom, znajo­
mym i wszystkim, którzy 
oddali ostatnią przysługę 

zmarłemu 

Piotrowi Grochowskiemu 
okazali pomoc eraz współ-

caracie rodzinie 

serdecznie dziękują 

Pod tytułem „O oo zabiega 
White Hall?", agencja TASS 
podaje artykuł „dziennika­
rza" zamieszczony na łamach 
„Prawdy". 

Analizując działalność dy­
plomacji brytyjskiej, zmie­
rzającą w związku z wyda­
rzeniami czechosłowackimi do 
zrujnowania normalnych sto 
sunków z krajami socjali­
stycznymi, autor stwierdza: 
Przywódcy Wielkiej Brytanii 
wracają na starą, utartą dro 
gę nagonki antyradzieckiej. 
Wydaje się, że postanowiono 
tam aktywnie stawiać na^kar 
tę Bonn. 

Niektórzy z działaczy sie­
dzących obecnie w staromod 
nych gabinetach White Hall 
— pisze autor — chcieliby ^ w 
obecnej sytuacji przypomnieć 
o roli Wielkiej Brytanii jako 
mocarstwa światowego, która 
— patrzcie no! — śmiało in­
geruje w sprawy Europy 
wschodniej, udzielając popar 
cia jednym, występując prze 
ciwko innym, dzieląc i usiłu­
jąc panować. . , 

Czy kierownicy "dyplomacji 
brytyjskiej — zdają sobie 
sprawę, dokąd zaprowadzi 
Wielką Brytanię _ rozpoczęta 
przez nach negatywna dzia­
łalność, której cel polega na 
tvm, by zrujnować normalne 
stosunki z krajami socjali­
stycznymi i sprawiając o-
gromne zadowolenie Bonn 
wejść w ślad za nią na drogę 
tej krótkowzrocznej polityki, 
którą w swoim czasie pro­
klamował wojowniczy boński 
minister Strauss. 

TOUR BE POLOGNE 

VI etap wyścigu Dookoła 
Polski z Rybnika do Brzegu 
(165 km) wygrał wrocławia­
nin R. Szurkowski w czasie 
3:56.52 przed Anglikiem Wiło 
sem i M. Formą. 

Liderem wyścigu jest na­
dal M. Forma. 
FORNAL C ZYK TRZECI 
W BUŁGARII 

Na pierwszym etapie rozpoczę­
tego wyścigu kolarskiego dookoła 
Bułgarii, którym było kryterium 
uliczne, nieźle spisali się Pola­
cy. Fornalczyk zajął trzecie miej 
sce za dwoma reprezentantami 
NBD — Steinerem i Knispelem, 
natomiast Ludek Pawłowski i 
Zadrożny sklasyfikowani zostali 
z kilkoma innymi zawodnikami 
na siódmym miejscu. Drużynowo 
zwyciężyła NRt) wyprzedzając 
Polskę o 55 sek. i Bułgarię o 57 
sekund. 

PRASA SZWEDZKA 
0 POLSKICH ŻUŻLOWCACH 

Dzienniki szwedzkie od dwóch 
dni poświęcaja bardzo wiele miej 
sca występowi Polaków na żuż­
lowych mistrzostwach świata. 
Rezultat, uzyskany przez fi. Jan-
carza oceniają dziennikarze 
szwedzcy jako wielką rewelację 
1 całkowite zaskoczenie. Sztok­
holmski ,,Dagens Nyheter" pisze, 
że m)ody Pólak wpisał się nsi 
listę najlepszych żużlowców 
świata i stwierdza, że jest on 
groźnym przeciwnikiem dla czo­
łowych zawodników w każdych 
zawodach. Y/iele poćhlebnych o-
piMi że'or*ł również Walósżek. 

Jednocześnie gazety szwedzkie 
piszą z oburzeniem o decyzji 
niedopuszczenia do startu J. Pa­
dewskiego. ,,Svenska Dagbladet" 
stwierdza, iż był to zwykły skan­
dal. Spowodowany machinacjami 
Ang.Uków. którzy za wszelką ce-

1 nę usiłowali wprowadzić do fina-
j M jak największą liczbę swych 
i » « ,w Q'.'ixToHTlri nrvł»^cta. 

swych 
i z-r*-*i»iikvw. Szwedzki przedśta-
) T IM — A. Bergstroera o-

_ Świadczył, iż złoży oficjalny 
ZONA I DZ£EJ prote.st w tej sprawie na kon-

ii, 1.1. . I gresie FIM w październiku br. 
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W życiu codziennym - normalizacja, 
BARDZO zwyczajna jest ta niedziela w Pradze.. Na 

ulicach mało ludzi. Kto mógł wyjechać za miasto 
do swej „chaty", jak nazywa się tu coś pośredniego 

między willą a domkiem campingowym. Ruch robią przy 
jezdni z prowincji, na bulwarach wzdłuż Wełtawy stoi sze 
reg wycieczkowych autokarów. Wielu prażan, którzy po­
zostali w mieście, udało się do ogrodów otaczających pre 
zydencki zamek na Hradczanach. Od czasu objęcia stano­
wiska prezydenta przez generała L. Svobodę ogrody o-
twarte są dla publiczności dwa razy w tygodniu w sobotę 
i w niedzielę. Nigdy jednak nie było tu takich tłumów, 
jak dzisiaj. Prażanie przechylają się przez bariery, mają 
w dole malowniczą panoramę czerwonych dachów i strze 
listych wież z całego miasta. Inni słuchają wojskowej or­
kiestry dętej — z nabożeństwem, w skupieniu, jakby byli 
nie na niedzielnym spacerze, lecz koncertowej sali. 

ry odegrał fatalną rolę w dal­
szym biegu wydarzeń. W ar­
tykule tym wyraźnie mówi się 
że zespół „Prace" nie będzie z 
przekonaniem realizował obce 
nej linii politycznej nastawio­
nej na porozumienie. „Gdybyś 
my kierowali się uczuciami, 
pojechalibyśmy rta urlop" — 
stwierdza się tam. Wyraźne są 
aluzje, że pismo redagowane 
będzie wyłącznie pod wpły­
wem nacisku. „Nie dziwcie się 
jeśli utracimy nieco ze swego 
krytycyzmu, zmieniły się wa­
runki pracy" — pisze autor ar 
tykułu wstępnego. „Między 

cji porozumienia moskiewskie­
go Tak nie wystąpiłby ktoś 
kto wie, że warunki dla urze 
czywistnienia tego porozumie­
nia może stworzyć jedynie wza 
jemne zaufanie. 

Świadomie nie cytuję niepo 
kojących głosów innych pism, 
sposobu doboru relacji kores 
pendentów z krajów socjalisty 
cznych w Pradze, układu dzień 
ników radiowych i telewizyj­
nych, czy olbrzymiej ilości in 
formacji na temat poniesio­
nych szkód i niebezpieczeń­
stwa epidemii stworzonych 
rzekomo przez fakt obecności 
wojsk. Mogłoby to bowiem być 
poczytane za próbę tendencyj­
nego i przedwczesnego udowod 
nienia z góry założonej tezy. 
Jedno jednak jest pewne: 
Część prasy, która odbija sta­
nowisko pewnej grupy w kie 

Idziemy do sąsiadującej z 
Samkiem restauracyjki „Pod 
Łabędziem". W pewnym mo­
mencie kelner mówi nam kon 
fidencjonalnie, że patrol ra­
dziecki pod siedzibą Czeehosło 
wackiego Związku Pisarzy 
wzmocniony został czołgami. 
Na miejscu wiadomość okazu­
je się plotką. Wszystko nato­
miast wskazuje na to. że żoł 
nierze przygotowują się do 
wymarszu i że również ten bu 
dynek — podobnie jak wiele 
innych, w tym wszystkie pras 
kie redakcje — zostanie praw 
dopodobnie wkrótce oddany je 
go użytkownikom .Beztroski na 
strój słonecznej niedzieli prys 
ka, kiedy wraca świadomość 
całej złożoności sytuacji, która 
pozostaje skomplikowana, mi­
mo' że życie w Pradze tak wy 
raźnie się normalizuje. Istnieje 
bowiem znaczny dystans mię­
dzy daleko zaawansowaną nar 
malizacją w sferze życia po 
prostu, a zapoczątkowaną do­
piero stabilizacją życia polity--
cznego 

Oczywiście, w jakiejś mie­
rze dystans ten musiał pow­
stać. Od polityki łatwiej prze 
cież porządkować produkcję 
handel i zaopatrzenie, zwłasz 
cza że ludzie wykazxiją tu o-
gr&mną ofiarność i odpowie­
dzieli szeroko na apel par­
tii, aby podejmować pracę 
również w wolne dni. Niedziel 
ne „Rude Pravo" drukuje wła 
śnie gorące podziękowanie pre 
sydenta Śvobody dla górników 
którzy swe tradycyjne święto 
postanowili spontanicznie ogło 
sje dniem pracy. 

W sferze polityki nadal to­
czy się ostra walka. O tym, 
jak działać można w kierun­
ku przyspieszenia oczekiwa­
nych procesów politycznych 
świadczy niedawne i znane już 
zapewne Czytelnikom wystą­
pienie I sekretarza KP Słowa 
cji, G. Husaka. Co najmniej 
c;o trzech elementów tego prze 
mówienia warto wrócić. Po 
pierwsze, Husak jasno przeciw 
stawił się tezie, że w zasadni­
czych posunięciach politycz­
nych w tym rn. in. w ocenie 
XTV Zjazdu KPC* jako niele­
galnego. przywódcy czechosło­
waccy kierują się dyktatem 
ZSRR i innych krajójp socjalis 
tycznych. Czy takie postawie­
nie sprawy nie rozładowuje 
nastrojów antyradzieckich, roz 
pętywanych z ogromnym nasi­
leniem przez wewnętrzne i 
zewnętrzne ośrodki? 

Po drugie, Husak wyraźnie 
powiedział, że przed 21 sierp­
nia działały w Czechosłowacji 
siły antysocjalistyczne, co wo­
bec różnych ocen, jakie wywo 
łaje tu decyzja wkroczenia 
wojsk Układu Warszawskiego, 
ma znaczenie zasadnicze. Wre 
szcie Husak wystąpił przeciw 

w życiu politycznym - znaki zapylania 
ko hasłom wrogiej propagan­
dy, w tym m. in przeciwko hi 
sterycznym plotkom o maso­
wych aresztowaniach, które 
stały się przyczyną wyjazdu 
wielu ludzi za granicę. 

Takich sformułowań nie moż 
na znaleźć w wystąpieniach 
niektórych innych przywód­
ców partyjnych i rządowych. 
A przecież przywiązanie słowa 
ckiego działacza do zapocząt­
kowanych przed kilkoma mie 
siącami procesów demokraty-
zacyjnych nie może być przez 
nikogo kwestionowane. Jego 
przeszłość jako jednego z przy 
wódców Powstania Słowackie 
go, a potem w latach staliniz­
mu ofiary fabrykowanych os­
karżeń budzi tu powszechny 
szacunek. Poza tym Husak 
znany był zawsze jako zwolen 
nik linii odnowy którą rów­
nież obecnie z całym zdecydo 
waniem podtrzymał. 

Bez jasności sformułowań, 
cechujących wystąpienie Husa 
ka, trudno wyobrazić sobie 
skuteczne i szybkie przygoto­
wanie warunków do pełnej re 
alizacjj porozumienia mos­
kiewskiego. 

Obecna, pełna niedomówień 
sytuacja, stwarza obiektywne 
możliwości podpisywania się 
pod stanowiskiem kierownic­
twa partii i rządu dosłownie 
każdemu. Dlaczego np. nie 
mieliby tego uczynić członko­
wie rozwiązywanych obecnie 
organizacji — tzw. Klubu 231 
oraz Klubu Zaangażowanych 
bezpartyjnych — skoro odpo­
wiedni komunikat Minister­
stwa Spraw Wewnętrznych po 
woluje się na obowiązujące u-
stawy, ale ani słowem nie mó 
wi, iż w klubach tych działały 
elementy wrogie socjalizmowi? 

Fakty są takie, że podejmo­
wane z myślą o realizacji po 
rozumienia moskiewskiego po­
sunięcia przynoszą jedynie po 
łowiczne rezultaty. Powstał 
już i w Pradze i w Bratysła­
wie Urząd do Spraw Prasy i 
Informacji, a w rozmowach 
mówi się, że sankcje wobec re 
dakcji, które nie będą działać 
w duchu porozumienia mos­
kiewskiego, mają być ostre. 
Przewidziana jest między inny 
mi możliwość zawieszenia pis 
ma na okres najpierw 3 mie­
sięcy, a następnie roku. Jakie 
są praktyczne wyniki? 
Pewną odpowiedzią może być 

artykuł wstępny zamieszczony 
w niedzielnym „Prace" — or 
ganię związków zawodowych, 
który w minionych miesią­
cach znany był z wielu ekstre 
mistycznych wystąpień i któ-

wami a nami stoi obecnie cen 
zor, który jest przyczyną na­
szych przemilczeń" — słowa 
te są przecież wręcz wezwa­
niem .aby nie dawać całkowitej 
wiary pismu. 

Jeśli idzie o wkroczenie 
wojsk Układu Warszawskiego 
to „Prace" stara się je przed­
stawić jako spowodowane wy­
łącznie niektórymi głosami 
prasy, żadnych innych powo­
dów nie widzi. Mówiąc o włas 
nej działalności w minionych 
miesiącach pismo ma do po­
wiedzenia tylko tyle, że nie­
słusznie atakowało za dogma-
tyzm pewnych działaczy, któ­
rzy w późniejszym okresie npo 
wiedzieli się za kierownic­
twem partyjnym. Jednocześnie 
„Prace" pisze pogardliwie o 
„drugorzędnych publicystach" 
atakujących Czechosłowację. 

Nie waham się z całą odpo­
wiedzialnością stwierdzić, że 
w przypadku wspomnianego 
artykułu idzie faktycznie.cho­
ciaż nieformalnie, o wystąpie­
nie przeciwko pełnej realiza-

rownictwie politycznym kra­
ju, daleka jest od przyjęcia te 
go kierunku, jaki cechowało 
cytowane wyżej wystąpienie 
G. Husaka. 

Spotkałem się tu ze zdaniem 
że Czechosłowacja musi mieć 
czas, aby stwurzyć polityczne 
warunki dla realizacji porozy-
mienia moskiewskiego. To 
jest prawda. Kraj przeżywa 
niezwykle intensywny okres 
życia politycznego. W gazecie 
z jednego dnia znajduję infor 
macje z posiedzenia Prezy­
dium KC KPCz, Plenum KC 
KP Słowacji, KC Frontu Na­
rodowego, Słowackiej Rady 
Narodowej. Obok — obszerna 
relacja z rozmów w Pradze, 
przeprowadzanych przez pierw 
szego zastępcę ministra spraw 
zagranicznych ZSRR, Kuznie-
cowa. Trzeba będzie jednak 
długo czekać zanim to burzli­
we życie polityczne przyniesie 
rezultaty na miarę normaliza 
cji, osiągniętej już w zwyczaj 
nym codziennym życiu. 

WŁODZIMIERZ ZRAŁEK 

USPRAWNIENIE odbioru 
zbóż od rolników, w du 
żym stopniu zależy od 

pracy punktów, w których ba 
da się stopień wilgotności, za­
nieczyszczenia i tzw. gęstości 
ziarna. Warto wiec wiedzieć, 
że już w 65 geesach w naszym 
województwie czynne są labo 
ratoria, wyposażone w urzą­
dzenia, pozwalające niemal 
na poczekaniu ocenić wartość 
dostarczanych zbóż. Większość 

spółdzielczych laboratoriów dy! 
sponuje liczną i precyzyjną a-
paraturą wartości średnio 200 
tys. zł. 

Na zdjęciu: laborantka — 
Antonina Macejko przygotowu 
je do zbadania ziarno z par­
tii zbóż, które GS w Potęgo-, 
wie w powiecie słupskim ZSH 
kupił bezpośrednio u rołmr 
ków. (ś) 

Fot. J. Piątkowski 

Kciuka £ technika 
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Dziennikarski 
rekonesans 

Dziennikarze z całego kraju, pracownicy 
prasy, radia i telewizji, członkowie Kluba 
Publicystów Polityki Kulturalnej Stowarzy­
szenia Dziennikarzy Polskich na dziedzińca 

•świdwińskiego Samku, słuchają objaśnień kie­
rownika Wydziału Kultury Prez. PRN w 
Świdwinie, Stanisława Misakowskiego. W 
Zamku tym, 29 września odbędą się central­
ne uroczystości otwarcia roku kulturalno-
-oświatowego. Stąd też problemom kultury I 
oświaty poświęcony był rekonesans dzien­
nikarski w naszym województwie. 

Poza Słupskiem i Kołobrzegiem, nasi goście 
zwiedzili wiejskie placówki kultury w po­
wiecie świdwińskim: w Redle, Rąbinie i Nle-
lepEe. Problemom rozwoju kultury na wsi po­
święcona była przede wszystkim dyskusja, 
w której w sobotę, w godzinach popołudnio­
wych wzięli udział przedstawiciele władz wo 
jewódzkieh, z zastępcą przewodniczącego 
Prez. WRN, mgr Klemensem Cieślakiem. 

W spotkaniu z dziennikarzami wzięli rów­
nież udział przedstawiciele władz Świdwina 
z I sekretarzem KP PZPR tow. Jerzym Chu-
dzikiewiczem i przewodniczącym Prez. PRN 
tow. Kazimierzem Zbiegiem oraz przedstawi­
ciele wojewódzkich i powiatowych placówek 
kultury i oświaty, (jot) 

Fot. J. Piątkowski 

M 
JAK DRŻĄ DOMY? 

Inżynierowie japońscy przepro­
wadzają obecnie badania odpor­
ności elementów konstrukcji na 
wstrząsy tektoniczne za pomocą 
silników rakietowych. Pomiary 
drgań konstrukcji, powodowanych 
silą odrzutu gazów, posłużą do 
projektowania konstrukcji odpor­
nych na wstrząsy, Ma to zapobiec 
katastrofom nawet w przypadku 
trzęsienia ziemi. 

GUMOWE POJEMNIKI 

W USA rozpoczęto produkcję 
gumowych pojemników, przysto­
sowanych do przewożenia cemen­
tu i innych materiałów sypkich, 
nie odpornych na działanie wody 
i wilgoci. Nowe pojemniki nie 
wymagają żadnej dodatkowej o-
osłony w czasie składowania lub 
transportu. 

Opróżnianie i napełnianie po­
jemników odbywa się za pomocą 
sprężonego powietrza. 

TUZY POKŁADY 

Bardzo interesująca Jednostka 
znajduje się na pochjtai radziec­

kiej stoczni w Rybińslru. Jest to 
statek o trzech pokładach. Jest 
tak skonstruowany, że może pły­
wać zarówno po morzu, jak i po 
rzekach. 

CZY SZPINAK 
MOZĘ BYC TRUJĄCY? 

Tak! — odpowdadają leka­
rze NRF. Zanotowali oni kil­
ka śmiertelnych wypadków 
wśród dzieci po spożyciu tej 
„posilnej" potrawy. Przyczyną 
były zbyt duże dawki nawo­
zów azotowych, zastosovmne 
przez ogrodników. Szpinak 
,.przerabiał" je na groźną tru 
ciznę. Nawiasem mówiąc, 
twierdzenia o pożywności naj­
czystszego nawet szpinaku też 
są nieco przesadzone. Popular 
ne niegdyś przekonanie o du 
żej zawartości żelaza w szpi­
naku jest błędne — opierało 
się bowiem o badania szpina 
ku surowego* u 

USZĘ się przyznać, że mnie 
nieco zafrapowała zapowiedź 
wprowadzenia do programu 
telewizyjnego nowego turnie­
ju, którego tytuł zapożyczono 
ze słów pięknej pieśni „Uko­

chany kraj, umiłowany kraj" (wiecie, 
że autorem słów tej pieśni jest Kon­
stanty Ildefons Gałczyński?). Może nie 
tylko dlatego, że treścią konkursu mia 
ły być najnowsze dzieje Polski Ludo­
wej, we wszystkich swych przejawach, 
a także i ten ładunek treści, które nio 
są z sobą Tezy Zjazdowe. Bo przecież 
turnieje pobrzmiewające aktualnością 
nie są w teleuńzji czymś zupełnie no­
wym (żeby się powołać chociażby na 
finały konkursów młodzieżowych trans 
mitowane zazwyczaj przez TV). I może 
również nie z tego względu, że tym 
razem postanowiono wyjść poza pod­
wórko stołecznego studia i objąć wszy­
stkie osiem miast wojewódzkich posia­
dających ośrodki telewizyjne ( z tej 
możliwości korzysta się w naszej TV 
od wielkiego dzwonu). Również i dlate 
go z ciekawością przekręciłem gałkę 
telewizora, że tym razem przed kame­
rami nie mieli 'stanąć hobbiści, obkuci 
nie gorzej od ekspertów i nie ci, którzy 
przeszli przez gęste sito eliminacji, ale 
ludzie różnych profesji o różnym stop­
niu wykształcenia, reprezentujący nie 
tylko siebie, ale i swoje zakłady pracy. 

W pierwszej audycji konkursotoej po 
znaliśmy organizatorów konkursu. Red. 
Józef Borecki z mTrybuny Ludu" i je­

go koledzy z ośrodków wojeuiódzkich 
— jak sami zresztą podkreślali — nie 
mają zawodowej rutyny konferansje­
rów. Co zresztą dało się nie tylko wy­
czuć . ale zauważyć. Zachowywali się 

•więc oszczędnie, ufali lakonicznej infor 
macji. Z niej też powstały sylwetki 
zakładów pracy, których drużyny star­
tują w turnieju — zakładów o ustalo­
nej renomie — i sylwetki samych ucze­
stników. Jakże zróżnicowanych. Zaraz 
s>ię zrodziło pytanie czy drużyna repre­
zentująca PGR Manieczki potrafiłaby 

dzieć przed telewizorem i konfrontować 
swe sądy nie z uczonymi interpretato­
rami lecz z ludźmi takimi jak my. Bo 
na pewno, gdy padło pytanie: co znaczy 
być dobrym patriotą Polski Ludowej —-
każdy z nas intensywnie myślał, co by 
na to odpowiedział i z całą peionością 
niuansów odpowiedzi byłoby bardzo 
dużo. Mnie np. zarówno w odpowie­
dziach ludzi indagowanych jak i w ko­
mentarzach do tych odpowiedzi człon­
ków jury uderzył brak akcentowania 
pracy zawodowej i społecznej. No, ale 

U k o c h a n y  k r a j . . .  
sobie poradzić z zespołem Uniwersyte­
tu Śląskiego składającym się z samych 
studentów III roku prawa? Ano, zoba­
czymy. Bo już pierwszy mecz dostar­
czył powodów do refleksji. Drużyna 
ZBM „Warszawa", gdzie przecież było 
uńelu utytułowanych zawodników ule­
gła załodze „Marchlewskiego" z Łodzi. 

Spadł nem ciężar z serca, gdy usły­
szeliśmy treść pierwszych pytań. To 
pysznie, że nie zrobiono z tego teletur­
nieju, zwyczajnej zgadywanki, pełga­
jącej na wymienianiu nazwisk, dat, 
liczb. Ze znalazły się pytania problemo 
we, wymagające rozleglej sze j wiedzy, 
kojarzenia faktów, rozumienia zjawisk. 
Można przeczytać Tezy Zjazdowe i za 
pamiętać, że w ostatnich latach zmniej­
szyliśmy import zbóż o ok. milion ton. 
Ale o wiele trudniej odpowńedzieć na 
pytanie: dlaczego tak usilnie dąźymr/ 
do ograniczenia tego importu, skąd bie 
rze się deficyt zboża? Dzięki tak sfor­
mułowanym pytaniom będziemy sie~. 

to już zupełnie subiektywny sąd. 
Oceny odpowiedzi zostawmy każdemu 

z nas i jury. Wróćmy jeszcze do sposo­
bu prowadzenia konkursu. 

Pierwsza audycja obnażyła wady re­
gulaminu. Startuje trzecłi zawodników, 
odpowiada zazwyczaj jeden, dwóch po­
zostałych właściwie statystuje, bo skoro 
regulamin daje 10 sekund na konsulta­
cje, to jest to dawka aptekarska, sym­
boliczna. 

Już więcej nie mantycząc, dodam tyl 
ko, że nie zawadziłoby skorzyrrtać z te­
lewizyjnych środków wyrazów. Bar­
dziej strawna i sugestywna byłaby dla 
mnie informacja o zakładach biorących 
udział w konkursie na tle np. zdjęć z 
tych zakładów niż na tle, sympatycz­
nych skądinąd i podenerwowanych, 
dziennikarzy prowadzących program, 

Za tydzień nasteimu mecz. 
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zwyczaje 
DZIWNE zwyczaje panują w Sekcji Skupu Zwierząt 

Rzeźnych w MK.stku podległej Zakładom Mięsnym w 
Słupsku. O tych zwyczajach, daleko odbiegających od 

zasad obowiązujących przemysł mięsny przy załatwianiu 
dostawców zwierząt pisze w liście do Redakcji dyrekcja 
PGR Kamnica w pov. ^ecie miasteckim. Oto ważniejsze frag­
menty listu. 

„W dniu 23 sierpnia zgod­
nie z rozmową telefoniczną 
miał przyjechać do nas klasy­
fikator po odbiór 60—70 sztuk 
owiec. Czekaliśmy cały dzień 
trzymając owce w zamknięciu. 
Niestety, nikt się nie zjawił 
i nikt też nie odpowia­
dał na telefoniczne in­
terwencje. Po kilku dniach 
29 sierpnia przyjechał klasy fi 
kator, ale tym razeryi po od­
biór 20 sztuk bukatów. Na 
wstępie zaznaczył, iż bardzo 
się spieszy, bo o godzinie 7 ra 
no powinien być w punkcie 
spędu żywca w Miastku. Kia 
syfilcator przyjechał o godzi­
nie 7 i bez uprzedzenia, a vńęc 
bukaty hodowane na folwar­
ku w Kłeczkowie przebyioaiy 
już na pastwisku. Zależało 
nam bardzo na sprzedaży bu 
katów — pisze dyrektor PGR 
Witt Piekarski — i dlateco 
wspólnie z księgowym nalega 
liśmy aby klasyfikator obej­
rzał zwierzęta. Zadecydowało 
stanowisko kierowcy, który o-
świadczył kategorycznie, iż do 
Klęczkowa nie pojedzie. Nie 
pomogły wyjaśnienia, że do te 
go folwarku dojeżdżają żarów 
no samochody ciężarowe jak 
i osobowe. Kierowca postawił 
na swoim, dodając arogancko, 
iż chyba rozumiemy polską 
mowę. W rezultacie bukaty do 
dziś nie zostały zakupione. Kie 

dy kńęgowy zapytał telefo­
nicznie o ostateczny termin 
odbioru zwierząt, odpowiedzią 
no mu, że bukaty zostaną przy 
jęte gdy przypędzi je do Miast 
ka". 

Wymienione w liście fakty 
nie wymagają obszernego ko­
mentarza. Pracownicy miastec 
kiej Stacji Skupu Zwierząt 
Rzeźnych wyraźnie lekcewa­
żą sobie zarówno interesy 
własnego zakładu pracy jak i 
obowiązki wobec dostawców 
zwierząt. A tyle mówi się i pi 
sze (również w zarządzeniach) 
o roli i zadaniach przemysłu 
rolno-spożywczego w intensy­
fikacji produkcji. O obowiąz­
ku nie tylko usprawniania od­
bioru produkcji, lecz także 
stwarzania warunków popra­
wy wyników finansowo-gospo 
darcz.ych, zwłaszcza w deficy 
towych pegeerach. W przypad 
ku pracowników przemysłu 
mięsnego w Miastku jest to 
przysłowiowe rzucanie słów 
na wiatr. Spodziewamy się, iż 
kierownictwo Wojewódzkiego 
Przedsiębiorstwa Przemysłu 
Mięsnego w Koszalinie szybko 
zainteresuje się zaniedbaniami 
w pracy swojej placówki w 
Miastku i w stosunku do win­
nych tych zaniedbań wyciąg­
nie odpowiednie wnioski. Cze 
kamy na odpowiedź. 

(§) 

I W F O R M l W t M Y  

REMONT DACHU 
— POMOC PZ& 

W. W. pow. Kołobrzeg; Je­
stem rolnikiem. W zakupio 
nym w r. 1987 gospodarstwie 
chcę przeprowadzić remont 
krytych słomą budynków go 
spodarczych. Czy w związ­
ku ze zmianą pokrycia da­
chu na ogniotrwałe, mojrę 
ubiegać się o pomoc PZU? 

Jak nas informuje Oddział 
Woj. PZU w Koszalinie — 
Państwowy Zakład Ubezpie­
czeń udziela pomocy finanso­
wej właścicielom ubezpieczo-
nvch budynków — zarówno w 
formie pożyczek, jak też za­
siłków na pokrycie budynków 
dachem ogniotrwałym. Poży­
czek udziela PZU tak przy wy 
mianie łatwopalnego pokrycia 
dachowego na ogniotrwałe w 
budynku starym, jak i przy 
budowie nowego budynku w 
miejsce zużytego, który ulega 
rozbiórce. Pożyczki takie są 
długoterminowe i bezprocento 
we, płatne w ciągu 10 lat. Roi 
nicy niezamożni, osiągający 
nrzychodowość z gospodarstwa 
do IR tys. zł rocznie, mogą u-
N'e??ać się o przyznanie przez 
PZU bezzwrotnych zasiłków, 
ieśli podejmą budowę nowego 
budynku z ogniotrwałym da­
chem — w miejsce rozebrane­
go starego, zużytepo w ponad 
70 proc. — lub jeśli przepro­

wadzą remont kapitalny bu-
dynku o ogniotrwałej kon­
strukcji ścian. Wysokość takie 
go bezzwrotnego zasiłku na za 
kup ogniotrwałych materiałów 
do pokrycia nowego lub re­
montowanego budynku nie mo 
że przekroczyć sumy ubezpie­
czenia starego budynku. 

W sprawie skorzystania z 
jednej lub drugiej formy po­
mocy należy skontaktować się 

Inspektoratem Powiatowym 
PZU. 

<b) 

ZWOLNIENIE 
Z OBOWIĄZKOWYCH 
DOSTAW 

/ 

K. S. pow. Zlotów. Mam 1,5 
ha ziemi, jestem kobietą 
sześćdziesięcioletnią. Czy »-
bowiązują mnie obowiązko­
we dostawy? 

Jeżeli posiadacz gospodar­
stwa rolnego o obszarze nie 
przekraczającym 2 ha ma po­
wyżej 60 lat, a w gospodar­
stwie nie ma zdolnych do pra 
cv członków rodziny w wie­
ku ponad 14 lat, gospodarstwo 
to zwolnione jest od obowiąz­
ku dostawy zwierząt rzeźnych 
a to na podstawie dekretu z 
1. 12. 1953 r. (Dz. U. nr 50 z 
1953 r. i nr 38 z 1957 r. (Wnio­
sek w tej sprawie należy zło­
żyć w Prez. GRN. 

(b) 

i » l  
m JESIENNA 
1 MODA 

„PRODEXTRYn 

Płaszcz w sza 
ro-brązową kra 
tę z małą, przy 
pinaną pelery­
ną — jeden z 
modeli war­
szawskiej „Pro 
dextry", przed­
siębiorstwa or­

ganizującego 
krótkoseryjną 

produkcję mo­
delową odzieży 
i dziewiarstwa 
dla domów to­
warowych. O-

pracowywane 
tutaj projekty 
toykonują spół­
dzielnie i zakła 
dy chałupnicze. 

CAF — fot 
L. Surowiec 

= „DZIECI UBIERAMY MODNIE" = 
WOJEWÓDZKIE PRZEDSIĘBIORSTWO 

T E K S T Y L N O - O D Z I E Ż O W E  
W KOSZALINIE 

i n f o r m u j e ,  ż e  w  s k l e p a c h  
MIEJSKIEGO HANDLU DETALICZNEGO 

WOJEWÓDZKIEJ SPÓŁDZIELNI SPOŻYWCÓW 
„S P O Ł E M" 

i GMINNYCH SPÓŁDZIELNI 
„SAMOPOMOC CHŁOPSKA" 

MOŻNA NABYĆ NASTEPUJĄCE ARTYKUŁY: 
• PŁASZCZYKI 
• SUKIENKI 
• BLUZECZKI 
• UBRANKA. 

DZIECIECE 

K-2801 

SPÓŁDZIELNIA PRACY 
U S Ł U G  K O M U N I K A C Y J N Y C H  

W SZCZECINIE, UL. ARMII CZERWONEJ 37 
tel. 445-81 

o g ł a s z a ,  ż e  P O S I A D A  WOLNE MIEJSCA 
w portfelu zleceń na rok 1968 — IV kwartał 

l na roboty związane z REMONTEM i KONSERWACJĄ 
4 BOCZNIC KOLEJOWYCH, 
i Przyjmujemy również zlecenia na rok 1969. 
i ZLECENIA na roboty w roku 1969 z wyszczególnię-
j niem zakresu i wartości robót, należy składać na 
i adres Spółdzielni w terminie do 31 października 1968 
^ roku. K-195/B 

OGŁOSZENIA DROBNE 
KUPIĘ akordeon wioski lub hoh-
ner nowy. Koszalin, Koszalińska 
Orkiestra Symfoniczna — Grąb-
czewski. Gp-2980 

SPRZEDAM działkę — 729 m kw., 
barak mieszkalny — 5 pokoików 
— Gdynia-Demptowo — 120 tys zl 
lub połowę działki, 2 pokoje — 
59 tys. zł. Młynarska — Kępice, 
Buczka 4/8, pow. Miastko, woj. 
Koszalin. Gp-2981 

SPRZEDAM warszawę i piece 
kaflowe. Słupsk, Krajewskiego 25. 

Gp-2982 

SAMOCHOD volkswagen 1600 Ł 
— sprzedam. Informacje: Słupsk, 
al. Wojska Polskiego 40/1, w go­
dzinach 16—19. Gp-2»83 

SPRZEDAM skuter wialka. — 
Słupsk, ul. Henryka Pobożne­
go 22/1. Gp -2984 

SPRZEDAM gospodarstwo 12,5 ha. 
Gałązka, Cewelino, poczta V»ysze-
wo, pow. Koszalin. GP-29S5 

PIANINO w bardzo dobrym sta­
nie — sprzedam. Koszalin, Armii 
Czerwonej teł. 66-15. 

Gp-23S6 

WYZŁA azorstkowlosego, suczka 
4-miesiąee z petnym rodowodem 
— sprzedam. Łebunia, teL 6 do 
godz. JL2 pow. Lębork. K-197/B 

DOMEK piętrowy, wolny, z ofi­
cyną — przedmieście JByugos-iczy 
— sprzedam. Oferty: Biuro Ogło 
szeń, Bydgoszcz, Pomorska 1, pod 
„853'. K-193/B 

SPRZEDAM kompletne urządzenie 
galwanizacyjne (czynne). Wiado­
mość: Kobylnica koto Słupska, ul. 
Widzińska 4, tel. 50-95, w godz. 7 
— 10 i 19 — 22. Gp-2944-0 

GOSPODARSTWO własne, 13 ha, 
budynki gospodarcze nowe, dom 
— tanio sprzedam (światło, siła). 
Wszystko na miejscu. Stefan Gaj, 
Kokocko, pow. Chełmno, woj. 
Bydgoszcz. K-192/B 

GOSPODARSTWO 9 ha, zabudo­
wania — sprzedam. Bydgoszcz Sie 
dlecka 165/2. K-194/B 

GOSPODARSTWO rolne 11 ha, 
zabudowania, zelektryfikowane ko 
ło Zduńskiej Woli — sprzedam. 
Antoni Andrzejczak, wieś Holen­
dry, pow. Łask. K-193/B 

SPRZEDAM łóżka podwójne z 
materacami. Koszalin, ul. Wy­
spiańskiego 5/3 — wieczorem. 

Gp-2988 

PRZYJMĘ trzech uczniów do za­
wodu tapicerskiego. Bytów, Si­
korskiego 18 — Paweł Krefft. 

Gp-2988 

GARAŻE do wynajęcia. Koszalin, 
Kolejowa 34 i 38. Gp-2991 

MAŁŻEŃSTWO bezdzietne po stu 
diach, poszukuje mieszkania lub 
pokoju nieumeblowanego w Ko­
łobrzegu na okres roku lub inne 
propozycje. Zgłoszenia: Koło­
brzeg, Giełdowa 1/15. Gp-2992 

KAWALER poszukuje pokoju 
sublokatorskiego w Słupsku. — 
Wiadomość: Wyspiańskiego 10/2. 

Gp-2993 

ZAKŁADY Przemysłu Elektronicz­
nego w Koszalinie poszukują po­
koi dla inżynierów i techników 
zatrudnionych w n/Zakładach. 
Zgłoszenia należy kierować do 
Działu Administracyjno-Socjalne­
go ZPĘ „Kazel" w Koszalinie, po­
kój nr 6, tel. 54-41, wewn. 13. 

K-2786-0 

SAMOTNY pan poszukuje pokoju 
w Słupsku. Oferty: „Głos Słup­
ski" pod nr 2984. Gp-2994 

PRZYJMĘ ucznia. Zakład fry­
zjerski męski — Marian Pluciński, 
Koszalin, Zwycięstwa 151. 

Gp-2989 

ZAKŁAD Doskonalenia Zawodo­
wego w Słupsku, ul. Grodzka 9, 
przyjmuje jeszcze z tere*iu mia­
sta i powiatu Słupsk dodatkowe 
zgłoszenia na kurs dziewiarstwa 
maszynowego, palaczy c. o. i kwa-

we wszystkich zawo-
K-2827-0 

PRZYJMĘ uczennicę lub ucznia 
do zawodu krawieckiego. Kosza­
lin, Chrobrego 2 — Grudziel. 

Gp-2990 

OŚRODEK Szkolenia Zawodowego 
Kierowców LOK w Koszalinie, ul. 
Racławicka 1, tel. 43-56 przyjmuje 
do dnia 11 IX 68 dodatkowe zapisy 
na kurs kat. I i II prawa jazdy. 

K-27S8-0 

OŚRODEK Szkolenia Zawodowe 
go Kierowców LOK Koszalin or 
ganizuje kurs podwyższenia kwaii 
fikacji (kat. I, II) w Sławnie. O-
twarcie kursu w dniu 10 IX 68, o 
godz. 16, w siedzibie ZP LOK, 
Sławno ul. W. Polskiego 3. 

K-2799-0 

POLSKI Związek Motorowy — O-
środek Szkolenia Motorowego w 
Koszalinie — zawiadamia, że 
przyjmuje zapisy na kursy kie­
rowców (wszystkich kategorii pra­
wa jazdy). Otwarcie kursu w 
dniu 26 września 1968 r. o godzi­
nie 17 w Ośrodku Szkolenia Mo­
torowego. Koszalin, ul. Kaszub­
ska 21. Informacji udziela OSM, 
Koszalin, tel. 59-61. K-2826-0 

KS Lechia Szczecinek zgłasza 
zgubienie książeczki zawodniczej 
bokserskiej zawodnika Romana 
Lisieckiego. K-2S30 

ZGUBIONO legitymacje studen­
ckie nr 1236 i 1251 na nazwiska 
Wiesława Kokłowska i Marian 
Domaniuk, wydane przez SN Ko­
łobrzeg. K-2829 

ZPS — Wydział Przeładunkowy 
Kołobrzeg — zgłasza zagubienie 
przepustek portowych nr 1738 na 
nazwisko Stefan Lesicki i nr 812 
na nazwisko Aleksander Sosid-
ko. K-282S 

MIEJSKIE Przedsiębiorstwo Ko­
munikacyjne w Koszalinie zgła­
sza zgubienie dowodu rejestra-
cyjnegn autobusu marki san, nr 
rej. EK-77-50. Gp-2975 

DYREKCJA Zasadniczej Szkoły 
Zawodowej nr 1 Słupsk zgłasza 
zgubienie legitymacji szkolnej 
Stanisława Kowalskiego. 

Gp-2976 

DYREKCJA Zasadniczej Szkoły 
Zawodowej nr 1 Słupsk zgłasza 
zgubienie legitymacji szkolnych 
na nazwiska: Henryk Tylicki i 
Lech Szewczyk. Gp-2977 

ZAMIENIĘ mieszkanie — pokój 
z dużą kuchnią we Wrocławiu na 
2 pokoje, kuchnia w Kołobrzegu. 
Pilne oferty kierować: Wrocław. 
Borowska 207, m. 8, Anna Kró­
likowska. Budownictwo obojetne. 

K-1.99/B 

ZAMIENIĘ pokój kwaterunkowy 
w nowym budownictwie w Miast­
ku na podobny w Słupsku. O-
ferty: „Głos Słupski" pod nr 2979. 

Gp- 2978-0 

POKÓJ Z kuchnią w starym bu­
downictwie zamienię na podobne 
w nowym lub starym tiudowr** 
twie. Oferty: „Głos Słupski" pod 
nr 2979. Gp-2979 

GLIWICE — dwa pokoje z kuch­
nią, komfort, kwaterunkowe — 
zamienię na równorzędne w Ko­
szalinie. Oster, Gliwice, ulica 
Wrocławska 26/1. K-196/B 

z a p o b i e g a j ą  
niepożądanej ciąży. 

DO NABYCIA: 
we wszystkich aptekach, 

drogeriach, 
fcioskaeh „RUCH". 

Cena zl 7,— 
na receptę zl 2,10. 

K-178/B-© 

WOJEWÓDZKIE PRZEDSIĘBIORSTWO ' 
ZAOPATRZENIA DROBNEJ WYTWÓRCZOŚCI 

w BYDGOSZCZY, ul. Jagiellońska 78 b 2 
z a w i a d a m i a  

ODBIORCÓW, woj. bydgoskiego I koszalińskiego, 
# że z powodu remanentu MAGAZYNY W FORDONIE 
l przy ul. Bydgoskiej 34 
{ BEDA ZAMKNIĘTE OD DNIA 15 IX 19B8 R. 
i * DO DNIA 15 X 1968 R. 
a Odbiorców prosimy o zaopatrzenie się w potrzebne im 
J towary DO DNIA 15 IX 1968 r. K-191/B 

ZAKŁAD DOSKONALENIA ZAWODOWEGO 
O Ś R O D E K  W A R S Z T A T Ó W  

SZKOLENIOWO-PRODUKCYJNYCH 
W SŁUPSKU, UL. GRODZKA 9 

z a w i a d a m i a ,  ż e  
POSIADA JESZCZE WOLNE MIEJSCA 

DLA UCZNIÓW W ZAWODZIE: 
formierza - odlewnika 

Zgłaszać się może młodzież w wieku od 16 do 19 łat. 
Termin zgłoszeń do dnia 15 września 1968 r. 
Młodzieży znajdującej się w trudnych warunkach 
materialnych, oprócz wynagrodzenia zasadniczego Za­
rząd Zakładu przyznaje stypendia oraz zamiejsco­
wym zapewnia stancje na terenie miasta Słupska. 
Podania przyjmuje i informacji udziela Sekcja Oso-
bowo-Socjalna ZDZ. K-2821-0 

POZNAŃSKIE ZAKŁADY PAPIERNICZE ogłaszają PRZE-
TARG NIEOGRANICZONY na wykonanie w IV kwartale 
1968 r. dołów gnilnych na terenie naszego Ośrodka Kolonij­
nego w Sarbinowie, wg znajdującej się do wglądu u in­
westora, dokumentacji projektowo-kosztorysowej. Szczegóło­
wych informacji dotyczących ww robót udziela Dz. Gł. Me­
chanika Poznańskich Zakładów Papierniczych, Poznań, ul. 
Wołkowyska 32, tel. 720-45-9. Oferty należy składać w ter> 
minie 7 dni od daty ukazania się niniejszego ogłoszenia, w 
Dziale Głównego Mechanika PZP. Komisyjne otwarcie ofert 
nastąpi w terminie 8 dni, od daty ogłoszenia. W przetargu 
mogą brać udział przedsiębiorstwa państwowe, spółdzielcze 
i prywatne. Zastrzega się prawo wyboru oferenta. K-190/B 

OKRĘGOWA SPÓŁDZIELNIA MLECZARSKA W DRAW­
SKU POM. ogłasza PRZETARG NIEOGRANICZONY na 
wykonanie robót budowlanych przy adaptacji i nadbudowie 
pomieszczeń budLynku OSM. Termin wykonania — IV kwar­
tał 1968 r. Dokumentacja i kosztorysy do wglądu w Dziale 
Gł. Mechanika. Oferty w zalakowanych kopertach składać 
w Dziale Gł. Mechanika. W przetargu mogą brać udział 
przedsiębiorstwa państwowe, spółdzielcze i prywatne. 
Otwarcie ofert nastąpi w dniu 16 IX 1968 r. Zastrzega sie 
prawo wyboru_oferenta_bez podania przyczyny. K-2822-rt 
GROMADZKA RADA NARODOWA W DĘBNICY KASZUB­
SKIEJ, powiat Słupsk ogłasza PRZETARG NIEOGRANI­
CZONY na kapitalny remont kina panoramicznego w Dęb­
nicy Kaszubskiej. W zakresie robót ujete są prace remon­
towo-budowlane, c.o. oraz instalacja elektryczna i odgro­
mowa. Opis robót wraz z dokumentacją projektowo-koszto-
rysową znajduje się w biurze GRN. W orzetargu mogą brafc 
udział przedsiębiorstwa państwowe, soółdzielcze i prywatne. 
Oferty należy składać w biurze GRN do dnia 20 września 
1968 r. Komisyjne otwarcie ofert nastąpi w dniu 21 wrześ­
nia 1968 r., o godz. 10. Prezydium zastrzega sobie prawo wy­
boru ofert lub unieważnienia przetargu bez podania przy­
czyny. K-2820 
POLSKIE TOWARZYSTWO TURYSTYCZNO-KRAJO­
ZNAWCZE ZAKŁAD WYTWÓRCZY „FOTO-PAM" W 
MIASTKU, ul. Koszalińska 3, tel. 212 ogłasza PRZETARG 
NIEOGRANICZONY na wykonanie okuć metalowych do sa­
nek, w ilości ogółem 8 tys. kompletów. Termin wykonania 
robót sukcesywnie do 1 grudnia 1968 r. Oferty należy nad­
syłać do dnia 25 września br. pod adresem zakładu. Komi­
syjne otwarcie ofert nastąpi w dniu 27 września 1968 r. W 
przetargu mogą brać udział przedsiębiorstwa państwowe, 
spółdzielcze i prywatne. Zastrzega się prawo wyboru ofe­
renta lub unieważnienia przetargu bez podania przyczyn. 
Dokumentacja techniczna do wglądu w Dziale Technicznym. 
________ K-2768-0 

MIEJSKA PRZYCHODNIA OBWODOWA W SŁUPSKU za­
trudni natychmiast MAGISTRA CHEMII, BIOLOGII lub 
FARMACJI. Mieszkania nie zapewnia się. K-2793 

SUSZARNIA „WAŁCZ" W WAŁCZU, 
przyjmuje do pracy, na okres kampanii 1968/69 

PRACOWNIKÓW UMYSŁOWYCH na stanowiska WAGO­
WYCH, PROCENTMISTRZÓW i KONTYSTÓW. Zgłoszenia 
należy składać natychmiast w dziale kadr Suszarni. Do 
podania należy dołączyć: szczegółowy życiorys z podaniem 
imion rodziców i nazwiska rodowego matki oraz stałego 
miejsca zamieszkania, jak również świadectwo lekarskie. 
Bliższych informacji udziela się na miejscu lub telefonicz­
nie nr tel. 576 lub 707. K-2776-0 

TECHNIKÓW WODNYCH MELIORACJI przyjmie na 
staż pracy REJONOWE PRZEDSIĘBIORSTWO MELIORA­
CYJNE W KOŁOBRZEGU, ul. Bohaterów Stalingradu (ba­
rak). Do czasu uzyskania mieszkań spółdzielczych (okres 2 
lat) zapewniamy mieszkania zastępcze; robotników do.prac 
melioracyjnych na terenie powiatu kołobrzeskiego i świd-
wińskiego. Praca akordowa. Kwatery i stołówki zapewnio­
ne. K-2789-0 

ZAKŁAD REMONTOWO-MONTAŻOWY CZSM W KO­
SZALINIE, ul. Zwycięstwa 278, przyjmie od zaraz do pracy: 
TECHNIKA NORMOWANIA, KREŚLARZA, 4 TECHNOLO­
GÓW — wykształcenie wyższe lub średnie techniczne; 5 
CHŁODNIARZY, 10 ŚLUSARZY, 4 MURARZY-PŁYTKA­
RZY — po zasadniczej szkole zawodowej. Warunki pracy i 
płacy do uzgodnienia na miejscu. K-2811-0 

SPÓŁDZIELNIA PRACY PRZEMYSŁU SKÓRZANEGO I 
SPRZĘTU MORSKIEGO w Słupsku, ul. Szczecińska 9, za­
trudni od zaraz ELEKTRYKA KONSERWATORA do robót 
konserwacyjnych przy silnikach oraz drobnych robót insta­
lacyjnych. Wymagane jest wykształcenie zawodowe i pięcio­
letnia praktyka, minimum III grupa bhp. Zatrudnimy rów­
nież PRACOWNIKA FIZYCZNEGO do robót gospodarczych 
na terenie zakładów Spółdzielni. Warunki pracy i płacy do 
uzgodnienia w Zarządzie Spółdzielni. K-2810-0 

SPÓŁDZIELNIA USŁUGOWO-WYTWÓRCZA KÓŁEK ROL­
NICZYCH W DRAWSKU ul. Zamkowa 18a. zatrudni na­
tychmiast: MURARZY, DEKARZY. CIEŚLI I POMOCNI­
KÓW. Wynagrodzenie wg UZP dla pracowników Spółdziel­
ni Usługowo-Wytwórczej Kółek Rolniczych. Dla zamiejsco­
wych zapewniamy zakwaterowanie w wynajętych pokojach 
oraz zwrot kosztów podróży, celeam odwiedzenia rodziny, 
jednorazowo w miesiącu. K-2777-0 
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MIGAWKI 
FESTIWALOWE 

W inauguracyjnym koncer- ® 
cie II FPP wzięli udział rów- Organizatorzy II FPP na 
nież posłowie na Sejm PRL: czas trwania festiwalu urzą-
1 sekretarz KW PZPR — An- dzili biuro prasowe. Mieści się 
toni Kuligowski, dyrektor Mi i  ono w siedzibie redakcji „Gło 
zeum Narodowego w Warsza- su Słupskiego", plac Zwycię-
-u>ie — prof. dr St. Lorentz i stwa 2, I piętro. tel. 51—95. 
zastępca dyrektGra SN — He- Czynne jest codziennie w godz 
lena Stępniowa. Był też prezes 15—18. W niedzielę, tj. 15 bm. 
WK ZSL — Stanisław Włodar biuro otwarte od godz. 13 do 
czyk. 18. (hm) 

Środowisko muzyczne repre 
zentowali: wspomniana juz 
przez na& pianistka światowej 
sławy — Halina Czerny-Ste-
fańska, kierownik katedry for 
tepianu PWSM w Łodzi, doc. 
Zbigniew Szymonowicz — 
autor entuzjastycznie przyjęte 
go przez publiczność concer-
tina w wykonaniu Reginy 
Smendzianki, Janina Baster, 
Janusz Dolny, Marian Wallek 
-Walewski, Zbigniew Pawlic­
ki oraz przedstawiciele zarzą 
du sekcji krytyków SPAM[: 
Maria Andrzejewska, Leon 
Markiewicz i Witold Korycki. 

Publiczność festiwalowa dłu 
gotrwałymi oklaskami powita 
ta pojawienie się na estradzie 
Jerzego Waldorffa. Znany kry 
tyk, znakomity propagator idei 
słupskiego festiwalu w prasie 
i w programach radiowych — 
jeszcze raz zdeklarował się ja 
ko zwolennik „kultury" wyra­
stającej z powiatotoej gleby, 
a nie siadającej jak manna z 
ministerialnego nieba". Wyra­
ził też przekonanie, że impre 
za organizowana będzie do­
rocznie i zwolennik słupskich 
festiwali, wiceminister kultu­
ry i sztuki, Z. Garstecki na 
X jubileuszowym FPP wyko­
na ministerialnego poloneza, 
który skomponuje... Jerzy Wal 
dorff. 

Daję państwu szlacheckie 
słowo honoru, że jak żyję nie 
widziałem, żeby cala orkie­
stra dostała kwiaty — powie 
dział na pierwszym koncercie 

Piłka 
fest okrągła 

Wkrólce Dom 
Rzemiosła 

Prężne środowiska rzemieśl 
nicze naszego województwa od 
dawna już dążyło do zorgani­
zowania własnego domu han 
dlowego. Tendencje te już 
wkrótce ) przybiorą realne 
kształty. W I kwartale 1969 r. 
w centrum Słupska przy ul. 
Zawadzkiego nastąpi otwarcie 
Domu Rzemiosła. Ten trzykon 
dygnacyjny budynek znajduje 
się obecnie w budowie. 

Na parterze znajdą się po­
mieszczenia handlowe. Sprzeda 
wane w nich będą wszystkie 
wyroby koszalińskiego rze­
miosła. A więc: meble, żyran­
dole, lampy różnego rodzaju 
pamiątki, konfekcja dziecięca, 
firanki, zasłony malowane na 
płótnie itp 

I piętro w całości przeznaczo 
ne będzie na biura: Izby Rze­
mieślniczej, Delegatury Cen­
tralnego Związku Rzemieślni-

i Cechu 
Rzemiosł Różnych, (ha) 

1 

W nowych 
murach 

Potwierdziła się prawda, że pił­
ka jest okrągła. Wiceliderowi 
III ligi przyszło zostawić dwa 
punkty na słupskim boisku. Zwy­
cięstwo Gryfa jest niezmiernie 
cenne. Wygrana z zespołem przo­
dującym w rozgrywkach pozwoli 
naszym piłkarzom nabrać zaufa- Czej Spółdzielczości 
nia do własnych możliwości. Nie­
wątpliwie zmobilizuje ich do je­
szcze solidniejszej pracy na tre­
ningach. 

Podczas niedzielnego meczu by­
ły dobre okresy gry, ale nie bra­
kowało słabych. Szczególnie w 
pierwszej połowie wiele akcji za­
łamywało się na przedpolu prze­
ciwników. Można też było zauwa­
żyć, iż niektórzy piłkarze Gryfa 
nie wytrzymują kondycyjnie. 
Czyżby skutki ciężkich trenin­
gów? Po zmianie boisk piłkarze 
jednak udowodnili, że stać ich 
na huraganowe ataki. Szczegól­
nie Swiderski błyskawicznie przy­
spieszał akcje czasem do tego 
stopnia, że pozostali zawodnicy { 
nie nadążali. Trochę za powolny 
był Respondek. Mimo iż popisał 
się wspaniałą bramką, nie wy­
trzymał tempa Niewrzałek. Skad 
więc siły na ten heroiczny zryw 
przed zakończeniem meczu? 

Po raz pierwszy od wielu lat 
słupscy kibice zdali egzamin na 
piątkę. Po zakończeniu meczu pił 
karze powiedzieli nam: — Z taką 
publicznością, przy tak doskona­
łym dopingu możemy wygry­
wać. (an) 

W klubie MPSK 
fązylci obce 

Klub Międzynarodowej Prasy i 
Książki podobnie jak w latach u-
biegłyph w tym roku oświatowym 
prowadzić będzie kursy języków: 
angielskiego, niemieckiego i rosyj 
skiego. Już od trzech lat prowa-: 
dzone są w klubie czteroletnie kur 

II FPP — Jerzy Waldorff. O- ! sy dla dorosłych i młodzieży szkol 
kazało się, że fundatorką pięk 
nych wiązanek róż dla każde 
go członka orkiestry była właś 
cicielka prywatnego ogrodni­
ctwa p. Józefa Lemciowa, któ 
rej tak się podobał koncert, 
że w przerwie zadzwoniła do 
ogrodnictwa i kazała przy­
słać kwiaty. 

nej (od V kl. szkoły podstawo­
wej). 

W tyra roku kontynuowana bę­
dzie zapoczątkowana w ubiegłym 
roku nauka języków obcych na 
5-micsięcznych kursach dla matu­
rzystów. 

Zapisy na kursy językowe pro­
wadzone będą do końca września 
w czytelni Klubu w godz. od 12 
do 21. Tutaj też można uzyskać 
szczegółowe informacje. 

DOSU HBMBHKA. 
H Udane dekoracje <3 Krytycy 

obradują 
Już trzeci dzień trwa święto miasta. Przybrało ono od­

świętną szatę. Nad oprawą plastyczna Dni oraz głów­
nych imprez czuwali słupscy artyśći-plastycy, Większość 
niefortunnych plan wykonanych przez niektóre zakłady 
pracy, na szczęście, w porę usunięto. 

Rodzicom 
ósmoklasistów 

ku uwadze 
W ubiegłym roku szkolnym — 

podobnie zresztą jak w latach u-
biegłych — wśród ośmioklasistów 
znalazła się prawie 50-osobowa 
grupa dzieci z różnego typu u-
łomnościami fizycznymi. Są to 
najczęściej uczniowie i uczenni­
ce z wadami: wzroku, słuchu, 
mowy, układu krążenia, kończyn 
górnych i dolnych i innymi. Dzie­
ci te mogą mieć ograniczone 
możliwości nauki zawodu. Kie­
runek dalszej nauki musi być 
więc dla nich wybrany szczegól­
nie troskliwie. Łączy się to z 
wcześniejszym zarezerwowaniem 
miejsc w różnych szkołach. Spra­
wami tymi zajmuje sie Poradnia 
Wychowawczo-Zawodowa. W u-
biegłym roku dopiero w czerw­
cu rodzice dzieci ułomnych zgła­
szali się tutaj z prośbą o po­
moc. W większości przypadków 
było już za późno. 

W związku z tym kierownictwo 
Poradni Wy chowa wczo-Zawoćo-
wej apeluje do szkół i rodziców 
o zgłaszanie dzieci już teraz. 
Siedziba poradni mieści się w 
budynku MDK przy ul. Bieruta 8. 
Godziny przyjęć od 8 do 14. (h) 

^darzenia 

© NIESZCZĘŚLIWEMU wypad­
kowi uległ mieszkaniec jednego 
z ' tiomóW' prż# ul. Niemcewicza 
SS-letfii Zdziśław Ch. Spadł on 
ze schodów i doznał — jak 
stwierdził lekarz pogotowia — 
złamania kręgosłupa oraz urazu 
klatki piersiowej. Ofiarę wypad-

! ku umieszczono w szpitalu. 
- - i ® W USTCiC wydarzył Się wy-

sie występy artystyczne zespo |  padek przy pracy. 19-letni Ta-
łów Młodzieżowego Domu Kul deusz Sz. przygnieciony został 

Najbardziej udekorowano te 
miejsca, w których odbywaja 
sie główne imprezy. A zatem 
wokół Zamku Książąt Pomor 
skich i Bałtyckiego Teatru Dra 
matycznego. Tegoroczne deko­
racje stanowią novum w po­
równaniu z dotychczasowymi 
Są one montowane komplekso 
wo, przy wykorzystywaniu pla 
katów II FPP i muzealnictwa 
a także okolicznościowych ha­
seł, transparentów, chorągwi i 
plansz wykonanych przez na­
szych artystów-plastyków. 
Przykładem harmonijnego po­
łączenia wszystkich tych ele­
mentów może być dekoracyjny 
kompleks przy ul. Wałowej — 
usytuowany na prawo od fron 
tonu teatru. Jednocześnie, nie­
stety. efekty estetyczne zosta­
ły zaprzepaszczone, przez nie­
właściwe zlokalizowanie deko­
racji: od strony teatru dekora 
cje są mało widoczne, perspek 
ty we od ul. Jagiełły — zasła­
niają drzewa. 

O imprezach festiwalowych 
i muzealniczych — piszemy na 
wewnętrznych stronach gaze­
ty. 

O godzinie 11 w Klubie Mię 
dzynarodowej Prasy i Książki 
rozpocznie sie posiedzenie Se 
sji Wyjazdowej Sekcji Kryty­
ków SPAM. Tematem obrad 
bedą problemy muzyczne re­
gionu koszalińskiego. Owoc­
nych obrad! (h) 

COGPZIE"Kf£DY 
10 WTOREK 

Łukasza 

tury oraz szkół nr 3 i 8. A na­
stępnego dnia w klasach i ga­
binetach (na jednym ze zdjęć 
— gabinet prac ręcznych) roz­
poczęły się normalne zajęcia 
szkolne. Uczniom życzymy w 
nowej szkole dobrych stopni. 

SZERMIERZE 
przed trtig m sezonem 
Zajęcia sekcji szermierczej KS 

Czarnych odbywają się codzien 
nie w godz. 17—20 w sali gimnasty 
cznej Liceum Ogólnokształcącego 
przy ul. Mickiewicza. 

W poniedziałki i piątki w godz. 
17—18 przyjmowane* są zapisy do 
Szkółki Szermierczej KKFiT chłop 
ców i dziewcząt urodzonych w ro 
ku 1956—1957, mających dobre wy­
niki nauczania w szkole oraz 2go 
dę rodziców. 

Warto wspomnieć, że nasza mło 
dzież w roisu ubiegłym zdobyła wi 
cemistrzostwó Polski w kategorii 
młodzików a w roku bieżącym 
młodzicy A. Bonat, T. Harmak 
powołani zostali w lipcu na obóz 
kadry juniorów do Zawiercia, na 
tomiast juniorzy W. Czerwińska 
i E. Hómowski na obóz kadry ju 
niorów CRZŻ. 

14—15 września w ramach Dni 
Słupska odbędzie się Spotkanie to 
warzyskie z Bydgoszczą w czte­
rech broniach. 

Natomiast 21—22 września Słupś 
cy szermierze będą gospodarzami 
największej imprezy w historii ko 
szalińskiej szermierki — drużyno 
wego turnieju o Puchar Ziem Nśd 
bałtyckich z udziałem zespołów. 
Szczecina, Gdańska, Olsztyna i 
reprezentacji Koszalina. Impreza 
ta odbędzie się w Starym Teatrże 
przy ul. Jaracza. 

Naszych zawodników w roku bie 
żącym czekają bardzo trudne za­
wody jak: drużynowe mistrzostwa 
Polski seniorów, drużynowe mistrzo 
stwa Polski juniorów, mistrzostwa 
Polski młodzików, mistrzostwa 
dzieci. Do imprez centralnych od 
bywać się będą eliminacje okrę­
gowe. 

ZAPAfeK! v 
NIEBEZPIECZNE 
ZABAWY - U 
ZWRdĆ UWASS; 
NA DZIECI 

/ 

i" 
wózkiem. Lekarz podejrzewając 
złamanie kilku żeber, skierował 
go do szpitala. 

® W PGR BYSZEWO zsunął się 
z nasypu traktor, a wraz z nim 
kierowca 18-letni Józef S. Leczy 
on w szpitalu złamane lewe pod­
udzie. 

© 32-LETNIA Regina Z., zamie­
szkała przy ul. Świerczewskiego, 
zażyła i2 tabletek luminalu. Mi­
mo" że lekarz pogotowia stwier­
dził objawy zatrucia i koniecz­
ność przewiezienia do szpitala — 
nie Wyraziła na to zgody. 

«!> WE WSI KREPA S9-letni A-
dam W., jadąc motocyklem ude­
rzył w przydrożne drzewo. Do­
znał on złamania kości udowej. 
Kontuzje leczy w szpitalu. 

ęt SKIEROWANY tam został 
również 19-letni Zygmunt B. ze 
wsi Rębowo, którego pobili nie­
znani osobnicy. Lekarze stwier­
dzili u niego wstrząśnienie móz­
gu. 

;R A 

Recfa&cyfny 
prawnik 17 bm. 
Dziś, tj. 10 bm. oraz 13 

bm. redakcyjny prawnik 
nie będzie udzielał porad. 
Prawnik wznowi ich udzie 
lanie 17 bm., w piątek. 

<INACZEJ niż 12 miesięcy 
temu zaczęli nowy rok 

szkolny uczniowie szkoły 
nr 11 przy ul. Lotha. 2 wrześ 
nia powitał ich nowy budynek 
Szkolny — przestronny, jasny, 
dobrze wyposażony. Na uroczy 
stość otwarcia przybyli przed­
stawiciele miejskich i powia­
towych władz partyjnych i 
państwowych. Do zebranej 
przed szkołą młodzieży prze­
mówił przewodniczący Prezy­
dium MRN — tów. Jan Stę­
pień. Natomiast przecięcia sym 
bolicznej wstęgi dokonał I se­
kretarz KMiP partii, tów. — 
Karol Szuflita. Ala Cięciwa 
— najlepsza uczennica IV kia 
sy przeżyła swój wielki dzień. 
To o na podawała nożyczki do 
przecięcia wstęgi. 

Szkoła otrzymała imię 
Wojsk Obrony Wybrzeża. Li­
czyć się w niej będzie ponad 
1100 uczniów, w 18. izbach lek 
cyjnych i kilku. gabinetach 
przedmiotowych. 

Po uroczystym otwarciu 
szkoły na dziedzińcu odbyły 

IjELEFefolY 
97 — MO. 
98 — Strai Poiarna, 
99 — Pogotowie Ratunkowe, 

TAXI 

51-37 — al. Grodzka. 
39-09 — ui. Starzyńskiego, 
38-24 — plac Dworcowy, 
Taxi bagaż. 49-80. 
la t .  kolej. 32-51. 

@)Y£URY 
Dyżuruje apteka nr 32 przy uL 

22 LipCa 15, teL 28-44. 

gWfSf/IWY 
MUZEUM POMORZA ŚRODKO­

WEGO — Zamek Książąt Pomor­
skich — nieczynne. 

MUZEUM SKANSENOWSKIE W 
KLUKACH — czynne od godz. ifl 
do 1S. 

KLUB „EMPIK" przy uL Za­
menhofa — Wystawa prac ucz-
niów szkół słupskich pt. „Słupsk 
w oczach dziecka". 

pi i ru 
MILENIUM — Szpieg wyszedł 

z morza (radz., od lat 11) — paru 
seanse o godz. 11 i 13.45, 
Opera za trzy grosze (NRF, od 

lat 16). 
Seanse o godz. 16, 18.15 i 20,30. 
POLONIA — nieczynne z powo­

du remontu. 
GWARDIA — Żołnierki (włoski, 

od lat 18). 
Seanse o godz. 17.30 i 20. 

USTKA 
DELFIN — Siedmiu w blasku 

złota (włoski, od lat 181. 
Seanse o godz. 16, 18.15 i 20.30. 

GŁÓWCZYCE 
STOLICA — Piękny Antonio 

(włoski, od lat 18). 
Seans o godz. 20.38. 

Tekst i zdjęcia: Andrzej Maślankiewicz 

PROGRAM I 
1322 m oraz UKF 6C.I7 MHz 

aa dzień 10 bm. (Wtorek) 

Wiad-; 5.00, 6.00, 7.00, 8.00, 12.05, 
15.00, 17.55, 20.0C, 23.00, 24.00, 
LOO. 2.00, 2.55. 

5.05 Rozmaitości rolnicze. 5.30 
Muzyka. 5.50 Gimnastyka. 6.05 
Skrzynka PCK. 6.20 Gra orkiestra 
PR we Wrócłaiwu. 7.10 PubliC. 
między na ród. 7.20 Piosenka dnia. 
7.23 Melodie na dzień dobry. 7.45 
Błękitna sztafeta. 8.20 Nuta za 
nutą. 8.44 Koncert życzeń. 9.00 
Dla kl. V — „Nad Nilem", słuch. 
9.4d Dla przedszkoli: „Uparty ko­
tek". 10.Óo „Na Skalnym Pod­
halu". 10.20 Koncert. 10.50 „Cho­
roby zawodowe", 11.00 Dla kl. VIII 
— Geografia. 11.25 Kóncert rozr. 
orkiestry mandolin istów. 11.49 Ro­
dzice a dziecko. 12.10 Koncert z 
polonezem z Bydgoszczy. 12.45 
Rolniczy kwadrans. 13.00 Dla 
kl. iv — „Nocne łówy" — słuch. 
13.2Ó Gra zespół ludowy PR w 
Koszalinie. 14.00 Siadami Kolber­
ga. 14.20 Włoska muzyka opero­
wa. 15.05 Dla uczniów szkół śred­
nich — „Biologia przyszłości". 
15.30 Dla dzieci: — „Co i Jak 
majstrujemy". 16,00—18.40 Popo­
łudnie z miodośCią, 18.40 Muzyka 
i aktualności. 19.05 Praktyczna 
Pani. 19.20 „Mój dom, moje osie­
dle". 19.35 Recital E. Kossowskie­
go — bas. 2(1.17 Z cyklu: „Dy­
skutujemy" 20.40 Kronika spor­
towa. 20.54 Melodie taneczne. 21.05 
„Krokodyl" — słuch. 22.05 Felie­
ton Red. Społ. 22.15 Kwadrans dla 
poważnych. 22.30 Kompozytor j je­
go piosenki. 23.10 Wiad. sporto­
we. 23.15 Sylwetka kompozytora. 
0.10 Program nocny z Katowic. 

program m 
na UKF 66,17 MHz 

17,155 Piosenki. 17,30 „Guberna­
tor", 17.40 Pojedynek trębaczy. 
18.05 Icraszkl z Amorem. 18,25 
Ci. Gould — fort. 18.40 19.00 
Mała encyklopedia wielkiego 
dramatu. 19.30 Ukłon w stronę 
walca. 19.45 Jazz. 20.00 Diariusz 
krakowski. 20.20 Nowe. nowsze 
i najnowsze. 21.00 Reportaż. 21.20 
Felieton muz. 21.40 Naszę erze-
chy, nssze śmiechy. 2130 Opera 
tygodnia, 22.0o Fakty dnia. 22.07 
Gwiazda siedmiu wieezór<Sw — 
p»rbara 22.15 „Łuk Triumfalny". 
22.45 Poledyi ek gitarzystów. 
£3.08 Muzyka. 23.30 Na dobranoc. 

UWAGA. Repertuar kin poda­
jemy na podstawie komunikatu 
Ekspozytury Centrali Wynajmu 
Filmów w Koszalinie. 

I. Bieniek. 17.00 Przegląd aktual­
ności wybrzeża. 17.40 „Koszaliń­
skie Gaudeamus igitur" — kom. 
A. Polana. 17.50 „Bóbolieka mło­
dzież ZMW czynem społecznym 
wita nowy rok kulturalno-oświa­
towy" — aud. M. Słowik-Tworke. 
18.15 Muzyka młodzieżowa. 18.25 
Serwis inf. dla rybaków. 

ir TELEWIZJA 
ijr 

na dzień 16 bm. (wtorek) 

9.40 „Fhantomy i thunderchiefy" 
— czwarta część filmu dokumen­
talnego „Filoci w piżamach" — 
produkcji NRD. 

16.50 Wiadomości. 
17.00 Dla młodych witizów — 

„Fizyka na czterech kółkach". 
17.30 TV Kurier Warszawski. 
17.45 Kino filmów amatorskich. 
18.15 „Po szóstej". 
18.55 „Tu tełewtzja New Delhi" 

— reportaż filmowy Tele-AR. 
19.20 Dobranoc. 
19.30 Dziennik. 
20.05 „Gubernator" — film pro­

dukcji z cyklu: „Nowela fanta­
styczna". 

20.30 Giełda piosenki. 
2l.0ft „Piloci w piżamach". 
22.15 Dziennik. 
22.30 Program na j[utro. 

PROGRAMY OŚWIATOWE 

10.55 Dla szkół: Język polski 
(kl. XI): St. Wyspiański: „wese­
le" z cyklu: „Dzieje dramatu". 

12.30 i' 15.10 Przysposobienie rol­
nicze: „Warunki dobrego zakisza-
nia roślin". 

13.45. 16.25, 22.35 \ 23.10 Politech­
nika TV — Matematyka I roku. 

„Głos Słupski** — mutacja. 
Głosu Koszalińskiego" w Ko-

OSZALIIM 
PROGRAM 
aa talacft Średnich 188,2 1 202,2 m 
oraz UKF 68 92 »!Ui 

7.15 Serwis tnf. dla rybaków. 
7.17 Ekspres poranny. 16.43 Nasza 
piosenka dnia i reklama. 16.45 
Z cyklu: „Tezy i my" — audycja 

a „Głosu KoszaimsKiego" w »vo-
jl szałinie — organu KW PZPR-' 
* Wydawnictwo Prasowe „Głos^ 
4 Koszaliński" RSW „Prasa". ^ 
p Redaguje Kolegium Bedak-. 
a cyjne. Koszalin, uL Alfreda 
J Lampego 20. Telefon Redakcji? 
* w Koszalinie: centrala 62-fil^ 
ł d« 65. f 
$ „Głos SłupSki", Słupsk, pl. j 
a Zwycięstwa 2, I piętro. Tele-^ 
J fony: sekretariat (łączy % kie-* 
'równikiem) — 51-95; dz>ał ogło f 
* szeń — 51-95; redakcja — 54-65,0 
(I Wpłaty na prenumeratę (tnie* 
a sieczna — 13 zł, kwartalna 
a 40 zł, półroczna — 70 xl ,  rocz-* 
f na lBO zł, przyjmują urzędyf 
f pocztowe, listonosze oraz Od-i 
ś dział „Hucb". * 
i Tłoczono KZGraf., Koszalin,^ 
J al. Alfreda Lampego 18. f 

* B-l t 
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Na łamach prasy gospodarczej NRF 

Znamienne wyznania i nadzieje... 
o RGAN zachodnioniemieckich kapitalistów „Indu­

striekurier" z 31 sierpnia br. zamieścił na czołówce 
wiadomość pt. „Większy handel Bonn — Bukareszt" 

„Rumunia wyciągnęła os­
tatnio konsekwencje ze swe 
go chronicznego deficytu bi­
lansu handlowego — czytamy 
w tej publikacji — i wprowa 
dziła stopniową reorientację 
swojej polityki handlowej na 
Zachód. Wskaźniki wzrostu 
jej handlu z krajami RWPG 
powinny — zgodnie z planem 
— być niższe od wskaźników 
wzrostu całego rumuńskiego 
handlu cagranicznego. Jedno­
cześnie pragnie się produkcję 
mocniej nastawiać na rynki 
zachodnie...". „Obaj partne­
rzy handlowi, Rumunia, jak 
i Republika Federalna — cią 
gnie „Industriekurier" — bę 
dą z powodu wydarzeń w 
CSRS szczególnie rozwijać 
wzajemny handel. Niemieckie 
koła urzędowe nie są obecnie 
skłonne zbytnio popierać han 
dlu z pozostałymi państwami 
Układu Warszawskiego (o-
prócz CSRS), ale wymianę to 
warową z Rumunią będą roz­
wijać". 

„Bukareszt — od 21 sierp­
nia — zwiększył swój gospo­
darczy i polityczny dystans 
w stosunku do Moskwy — 
czytamy w dalszym ciągu. 
Tym bardziej będzie się sta­
rał rozbudować handel z 
Republiką Federalną, która i 
tak jest najważniejszym za­
chodnim partnerem handlo­
wym Rumunii... Udział 
RWPG w handlu Rumunii 
spadł poniżej 60 proc. Równo 
cześnie wzrósł udział krajów 
EWG, przekraczając 20 proc. 
Wprawdzie Rumunia jest zda 
na na rosyjskie dostawy ru­
dy żelaza i węgla kamienne­
go dla jej przemysłu, wydaje 
się jednak zdecydowana w ra 
zie potrzeby sprowadzać te 
surowce z Zachodu. Jednakże 
najpierw trzeba eksportem 
zarobić twarde dewizy na 
rynkach zachodnich. 

W handlu z Republiką Fe 
deralną — kontynuuje gazeta 
— Rumunia osiągnęła poważ 
ne postępy. W roku 1967, w 
roku recesji, Republika Fede 
-alna zakupiła towary warto­
ści 350,7 min marek, wobec 
198 min marek w roku po­
przednim. Jeszcze korzyst­
niej przebiegło pierwsze pół­
rocze 1968. Eksport do Repu 
iliki Federalnej wzrósł o o-

koło 50 proc. do 198 min ma­
rek, podczas gdy - import z 
463 min w poprzednim roku 
zredukowany został do 386 
min marek. W ten sposób ru 
muńskie ujemne saldo zmniej 
szyło się w pierwszym półro­
czu 1968 z 322 min. marek (I 
— VI 1967) do 138 min marek. 

Natomiast stosunkowo po­
woli zmienia śię struktura to 
warowa. Tak, jak poprzednio 

Republika Federalna kupuje 
nadal w Rumunii przede 
wszystkim produkty naftowe 
i drzewne oraz artykuły rol­
ne. Tutaj niewiele się zmie­
ni w najbliższym czasie. Ist­
niejąca umowa handlowa wy 
gasa w 1969 r. Będzie jednak 
później automatycznie prze­
dłużona" — stwierdza „In­
dustriekurier". 

Inny organ zachodnionie­
mieckich „sfer gospodar­
czych" — „Handelsblatt" w 
wydaniu z 30—31 sierpnia br. 
snuje rozważania pod zna­
miennym tytułem: „Przypusz 
czalne nowe punkty ciężkości 
handlu ze Wschodem. — Po­
lityka handlowa troszczy się 
o Rumunię i Jugosławię". 

Oto ciekawsze wyjątki: 
„W wypadku Czechosłowa­

cji trzeba niestety liczyć się 
z tym, że porozumienie mos­
kiewskie częściowo co naj­
mniej przeszkodzi pozytywne 
mu rozwojowi stosunków gos 
podarczych z krajami zachód 
nimi, a przede wszystkim z 
Republiką Federalną. Wymia 
na towarowa CSRS z krajami 
socjalistycznymi cofnęła się 
od 1960 roku do końca 1966 z 
80,2 proc. do 67 proc., podczas 
gdy z krajami zachodnimi roz 
szerzyła się w tym samym 
czasie z 19,8 do 33 proc.... 

Wszystkie niemieckie firmy 
uczestniczące w handlu z 
CSRS pragną nadal intensy­
wnie zajmować się tym ryn­
kiem i mimo wszelkich prze­
szkód być obecne na Targach 
w Brnie". 

W dalszym ciągu „Handels 
blatt" zapowiada wzmożenie 
starań o rozwój handlu z Ru­
munią i Jugosławią, przewi­
duje poparcie Republiki Fe­
deralnej dla Rumunii w jej 
zabiegach o uzyskanie rzeczy­
wistego członkostwa GATT, 
przypomina o wyznaczonych 
na październik rozmowach 
mieszanej ^ zachodnioniemiec-
ko-jugosłowiańskiej komisji 
gospodarczej, przytacza te sa 
me co „Industriekurier" dane 
o rozwoju handlu niemiecko-
-rumuńskiego, po czym 
stwierdza: 

„Jugosławia znajduje się 
w sensie kredytowym, już od 
wielu lat tu, gdzie Rumunia 
doszlusowała dopiero w osta­
tnich latach. Wprawdzie Ju­
gosławia zamówiła mniej wiel 
kich zakładów przemysłowych, 
tak że"Hermes(towarzystwo 
kredytowania handlu zagra­
nicznego — przyp. red.) nie 
jest tak bardzo obciążony. Je 
śli zobowiązania Rumunii zos 
tały oszacowane na 1,2 mld 
marek, to długi Jugosławii 
wobec „Hermesa" wynoszą o-
koło 1 mld marek". 
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Lizbona szczęśliwa dla A. Pawlaka 

Bezczelny zamach NRF 
na Olimpiadą 

(KORESPONDENCJA WŁASNA V 
Z MEKSYKU) 

INTERPRESS 

MEKSYK bardzo gniew­
nie zareagował na bez­
czelną propozycję dwóch 

czołowych działaczy Komitetu 
Olimpijskiego NRF, przewodni 
czącego Willi Daume i Wolf­
ganga Schutza żądających od­
wołania XIX Igrzysk z powodu 
wydarzeń w Czechosłowacji. 
Najpierw przewodniczący Mek 
sykańskiego Narodowego Ko­
mitetu architekt Ramirez Vas 
quez złożył oświadczenie pra­
sie krajowej, że nie widzi żad 
nych powodów by cokolwiek 
miało się zmienić w realizacji 
XIX Igrzysk. I dodał że Mię 
dzynarodowy Komitet Olimpij 
ski nie otrzymał dotąd ani jed 
nego wniosku w tej sprawie. 

Z kolei wobec prasy zagrani 
cznej akredytowanej w Mek­
syku, rzecznik prasowy prezy 
denta Diaz Ordaza oświadczył 
już jak najbardziej autoryta­
tywnie, że rząd Meksyku z ca 
łą pewnością zorganizuje XIX 
Igrzyska w październiku 1968 
roku, zgodnie ze swym zobo­
wiązaniem międzynarodowym j 
podjętym przed 5-ciu laty.: 

Poczem rzecznik prezydenta 
już kpiąc wyraźnie dodał: — 
Igrzyska się odbędą nawet wte 
dy, gdjrby żadna drużyna nie 
przyjechała... Wówczas Mek­
syk zdobyłby wszystkie meda 
le! 

W rozmowach z meksykań­
skimi działaczami sportowymi 
usłyszałam jeszcze ostrzejsze 
komentarze, stwierdzające ze 
NRF nie może się pozbyć na­
wyku prowadzenia wszędzie 
zimnowojennej dywersji, na­
wet przeciwko największej po 
kojowej manifestacji młodzieży 
świata, jaką w 1968 roku ma 
być Olimpiada w Meksyku. 

JOLANTA KLIMOWICZ 

Wyjazdowe pos edzenie 
Prezydium GKKFiT 

w Jarosławcu 
12 bm., w Jarosławcu odbę­

dzie się wyjazdowe posiedze­
nie Prezydium Głównego Ko­
mitetu Kultury Fizycznej i Tu 
rystyki. Głównym tematem po 
siedzenia będzie przedyskuto­
wanie i omówienie z władzami 
wojewódzkimi planów zagospc 
darowania turystycznego woje 
wództwa koszalińskiego oraz 
koordynacji wszystkich prac 
związanych z tymi planami. 

Jak nas poinformowano w 
WKKFiT, swój udział w posie 
dzeniu Prezydium zapowie­
dział przewodniczący GKKFiT 
— tow. Włodzimierz RECZEK. 
W posiedzeniu wezmą również 
udział wiceprzewodniczący 
GKKFiT — I.. BEDNARSKI. 
M. JEKIEL oraz dyrektorzy de 
partamentów. Ponadto uczest­
niczyć będą przedstawiciele Mi 
nisterstwa Oświaty i Szkolnic­
twa Wyższego. Ministerstwa Fi 
nansów, Ministerstwa Komun? 
kacji, CRZZ i Zarządu Głów­
nego TKKF. (sf) 

Koszalinianin 
brązowym medalistą 

Akademickich Mistrzostw Świata w Judo 
W niedzielę, w Lizbonie zakończyły się Akademickie 

Mistrzostwa Świata w judo, w których barwy Polski re­
prezentował również Andrzej Pawlak, zawodnik kosza­
lińskiej Gwardii. Jak już informowaliśmy w turnieju dru­
żynowym Polacy zdobyli brązowy medal, a w turnieju 
indywidualnym pierwszy medal, również brązowy wywal­
czył Borowik w wadze ciężkiej. 

Wczoraj otrzymaliśmy zno- pod uwagę, że w Akademic-
wu pomyślny meldunek ze sto kich Mistrzostwach Świata u-
licy Portugalii, który szczegół czestniczyli bezkonkurencyjni 
nie ucieszy sympatyków spor w tej dyscyplinie sportu repre 
tu w naszym województwie. zentanci Japonii. 

Podobnie jak przed dwoma Brązowemu medaliście ser 
laty kiedy to A. Pawlak wy­
walczył tytuł wicemistrza Eu­
ropy juniorów w wadze lek­
kiej Lizbona znowu okazała się 
szczęśliwa dla wychowanka ko 

decznie gratulujemy i życzy­
my następnych sukcesów w 
kraju i na arenie międzynaro 
dowej. 

Niełatwa była droga A. Paw 
szalińskiej Gwardia W niedzielę laika do brązowego modelu. Do 
natomiast koszalinianin odniósł półfinału zakwalifikował się 
również wielki sukces, zdoby- P<> zaciętych pojedynkach z 
wając brązowy medal w wadze 
półśredniej. Sukces jest tym 
cenniejszy, jeśli weźmie się 

Kontrolne starty lekkoatletów 
W Ubiegłą niedzielę w Koło­

brzegu i w Koszalinie odbyły się 
zawody lekkoatletyczne, które 
były sprawdzianem formy zawod­
ników koszalińskich, białogardz-
kich i kołobrzeskich. Podczas za­
wodów uzyskano kilka niezłych 
rezultatów. 

W Kołobrzeu najcenniejszy re­
zultat osiągnął Ryś w rzucie mło­
tem uzyskując wynik 57,12. Na 
drugim miejscu uplasował się Ja­
niszewski wynikiem 44,15. Pchnię­
cie kulą zakończyło się również 
zwycięstwem Rysia rezultatem 
13,57 m. W konkurencjach kofaipt 
należy wyróżnić wynik Kiosieul-
czówny (Iskra) w skoku w dal — 
5,04. 

A oto ciekawsze wyniki w kon­
kurencjach biegowych mężczyzn: 

lOfl m: Nowak (1) — 52,7, 2urawik 
(Sz) — 53,0; 800 im: Bonik (I) — 
1.56,6, Wyganowski (I) — 2,01; 
1.500 m: Gadomski (I) — 4.07,2. 

• 
W zawodach kontrolnych Bałty­

ku startowali seniorzy, seniorki 
Juniorzy ora-z dziewczęta. W bie­
gu na 100 m kobiet zwyciężyła 
Smyczyńska (B) — 12,4 przed Bo­
roń — 12,8 i Thiele — 12,9. W 
tej samej konkurencji bieg dziew­
cząt wygrała Miron — 12,8, wy­
przedzając Klimek — 12,9. 

W biegu na 100 m mętczyzai 
zwyciężył Podrażko w czasie 11,0. 
Drugim był Mazur — 11,1. Bieg 
juniorów na 100 m wy grał Pdkta 
— 11,3 przed Czerwińskim — 11.4 
a w biegu na 400 m triumfował 
Wierzbicki w czasie 56,5. 

RYBACKIE SUKCESY i 

Japońscy rybacy osiągmęR nie­
bywałe sukcesy w hodowli kar­
pia. W małych sita wach o po­
wierzchni do 1" m kw. potrafią 
oni wyhodować po 100 kg tej 
cennej ryby w przeliczeniu na 
1 metr kwadratowy. Jako paszę 

I używano duże ilości pokarmu po-
chcHteema zwierzęcego: skorupia­
ki, gąsienice itp. 

PIŁKA NOŻNA 

SOKOŁ I LECH UTRZYMAŁY. 
POZYCJĘ LIDERÓW 

Niedzielna kolejka spotkań pił­
karskich o mistrzostwo klasy A 
nie przyniosła zmian na pozycji 
przodowników tabeli. W grupie 
pierwszej Sokół Karlino, miano 
remisu z rezerwami Gryfa, utrzy­
mał swoją pierwszą lokatę. Rów­
nież w grupie II — czapluneckA 
LKS Lech zachował pozycję przo­
downika po zwycięstwie nad 
Drzewiarzem Swierczyna 4:?. Nie 
zeszła także zmiana na pozycji 
wicelidera. Drugie mieteee zajnru-
je LKS Wielim Gwda Wielka, wy­
przedzając Gryfa Okonek i LZS 
Mirosławiec. 

Tabele obu grup zamieścimy _ po 
otrzymaniu weryfikacji niedziel­
nych spotkań przez WGiD. 

W uzupełnieniu niedzielnych 
spotikań podajemy pozostałe wy­
niki grttpy II: Lech — Drzewiarz 
— 4:0 (1:0), Zorza — Zelgazbet 4:1 
(1:0). Spotkanie Tramp — Motor 
zakończyło się wynikiem 3:3,^ a 
nie 1:3 — jak nas mylnie poin­
formowano w Wałczu, (sf) 

W KLASIE A JUNIORÓW 

Wydział Gier I Dyscypliny 
OZPN zweryfikował pierwsze 
spotkania o mistrzostwo klasy A 
juniorów. Niestety, nie wszystkie 
pojedynki, rozegrane 1 września, 
zostały uwzględnione w weryfi­
kacji ze względu na to, że do tej 
pory nie wpłynęły jeszcze spra­
wozdania sędziowskie. 

A oto wyniki zweryfikowaiiych 
meczów: 

GRUPA I: Start Miastko — So­
kół 8:1, Kotwica — Kuter 6:3. 

GRUPA U: Tęcza Biały Bór — 
Wielim 1:4, Zelgazbet — Lech 0:2, 
Brzewiarz Swierczyna — LZS 
Mirosławiec 10:0, Błonie Barwice 
— Olimp 1:11, Piast Chuchów — 
Gryf Okonek 2:0. (sf) 

Zalegle mecze w LO 
We Środę 11 tan. rozegrane zo­

staną w Sianowie i Drawsku za­
ległe spotkania piłkarskie o mi­
strzostwo ligi okręgowej. W Sia­
nowie o gwdz. 16 miejscowa Vic-
toria zmierzy się z Gwardią Ko­
szalin, a w Drawsku o tej samej 
porze — Drawa stoczy pojedynek 
z Czarnymi Słupsk. 

groźnymi rywalami. W półfina 
le zmierzył się z reprezentan 
tem USA — Martinem. Kosza­
linianin był bliski zakwalifi­
kowania sie do finału, jednak 
ciężkie boje stoczone w elimi 
nacjach osłabiły go i A. Paw 
lak musiał uznać wyższość A-
merykanina, który w finale u-
legł Japończykowi. 

Czwarty z kolei brązowy me 
dal dla Polski wywalczył W. 
Lewin w tzw. klasie otwartej. 
Podobnie jak A. Pawlak — Le­
win przegrał w półfinale. Po­
konał go Japończyk Nakaga-
wa, który później wywalczył 
tytuł mistrza świata, (sf) 

Koszykarki Bałtyku 
w finale MP 

W Krakowie zakończył się 
trzydniowy turniej eliminacyjny 
do mistrzostw Polski Zrzeszenia 
Start w koszykówce kobiet. O 
zakwalifikowanie się do finałów, 
które rozegrane zostaną w dniach 
20—23 bm. w Lublinie walczyły 
zespoły Cracovii, Czarnych Szcze­
cin, Calisii Kalisz i Bałtyku Ko­
szalin. Start naszych koszykarek 
po dłuższej przerwie W rozgryw­
kach należy uznać za udany. 
Koszalinianki wywalczyły drugie 
miejsce, kwalifikując się do mię­
dzynarodowych mistrzostw Polski, 
w których uczestniczyć będ^zie 
drużyna Voinca z Rumunii. 

W pierwszym spotkaniu koszy­
karki Bałtyku zwyciężyły Craco-
vię 36:33 (20:14). Nie powiodło im 
się natomiast w drugim pojedyn­
ku z Czarnymi Szczecin. Drużyna 
koszalińska po wyrównanym po­
jedynku musiała usznać wyższość 
byłego I-ligowca, ulegając Czar­
nym 32:43. Do przerwy prowadził 
Bałtyk 21:19. W ostatnim meew 
koszykarki Battyfku wygrały wy­
soko z Calisią 57:21 (28:121). 

Pierwsze miejsce w tumiejił 
zdofoyli Czarni przed Bałtykiem, 
Oracovią i Calisią. 

Najwięcej punktów dla Bałtyku 
we wszystkich spotkaniach tur­
niejowych zdobyły: Serwa — 41, 
Wojtkowiak — 39, R. Rakoczy — 
32, Wiśniewska i Habecka po 6. (sf) 

i/Uekśande* Masibaw 

KRYJÓWKA NAD IA8& 
Tłum. Wanda Wasowska (43) 

Tymczasem godzina, którą Schubert dał Stahlkerowi na 
odnalezienie wywiadowcy, kończyła się. Ogarniał go coraz 
większy lęk o los Krausego. Nie dawała mu spokoju ^mysl, 
że może właśnie w tej chwili Krause rozmawia zł Wiesba-
chem. Albo też, jeżeli rozmowa ta już się odbyła, Wiesbach 
melduje o wszystkim swoim gestapowcom... 

Zegar zaczął wybijać dziewiątą. Stahlker nie telefonuje. 
Może mu się coś złego przytrafiło? 

Schubert nie może sobie znaleźć miejsca. Chodzi po po-
koju. a w myśli jego odżywają wspomnienia czasów, gdy po 
raz pierwszy spotkał Krausego. Jakże miły i dzielny wydał 
mu się wtedy ten jasnowłosy, młody Rosjanin! Trzeba ra­
tować tego chłopca! 

Bum! — Zegar wybił wpół do dziesiątej. Nie, dłużej czekać 
nie można. Schubert decyduje się. Gasi światło w pokoju i 
odsłania okno. Ciemno. Niebo zalegają ciężkie chmury, za­
czyna kropić deszcz. A więc pogoda sprzyjająca. Zasłoniwszy 
z powrotem okno, Schubert zapala światło, ubiera się i wkła­
da do kieszeni pistolet. Z korytarza zagląda do kuchni, aby 
powiedzieć gospodyni, że wychodzi, 

ROZDZIAŁ 15 

1-

Po wyJScho od Schuberta, Stahlker srukal Askera po ca­
łym mieście. Byt prZede wszystkim w jego mieszkaniu, po­
tem w fabryce, wreszcie koło domu dyrektora Kummetza. 
Przypuszczał, że może Kiimmetz chciał dokądś pojechać i A&~ 

ker oczekuje na niego w samochodzie. Ale wszystkie te po-
szukiwania zawiodły. 

Wówczas Otto udał się do baru. W paru słowach przeka­
zał w szatni Dietrichowi polecenie Schuberta, aby porozma­
wiał z Krebsem i powstrzymał go od poinformowania gestapo 
o jego rozmowie z szoferem Gubbe. Następnie zajrzał do 
sali i stwierdziwszy, że nie ma tam Askera, wyszedł na ulicę. 
Co robić dalej? A może jest on już u Wiesbacha? Może by 
pójść tam i pod jakimkolwiek pozorem przeszkodzić im w 
rozmowie, jeśli nie jest jeszcze za późno? Stahlker nie był 
poinformowany o zadaniu, jakie Asker miał do wypełnienia 
w Ostburgu. O tym wiedział tylko Schubert. Również tyl­
ko on jeden wiedział o tym, co Wiesbach opowiadał Koma­
nowi na temat tajnych akt ukrytych w schronie nad Łabą. 
Toteż ogromne zaniepokojenie Schuberta, gdy dowiedział 
się on o zamierzonym spotkaniu Askera z Wiesbachem, było 
dla Stahlkera zagadką. Dopiero teraz, gdy pomyślał o uda­
niu się do Wiesbacha, nasunęło mu się skojarzenie, że prze­
cież Wiesbach jest spawaczem, a rozmowa Askera z Kreb­
sem i następnie Krebsa z gestapowcem dotyczyła aparatów 
do spawania. Zrozumiał, że Wiesbach jest człowiekiem po­
dejrzanym i iść do niego nie należy. 

Wobec tego zdecydował się pójść jeszcze raz do miesz­
kania Askera, gdyż ten mógł tam już wrócić. 

Z niepokojem wbiegł po schodach i zastukał do drzwi. 
Otworzyła mu gospodyni. 

— Czy już wrócił? — zapytał. 
— Owszem, ale u niego ktoś jest. 
Ku swemu zdumieniu Stahlker zastał tam Schuberta. 
Właśnie kończyli rozmowę na temat Wiesbacha. 
— Więc przypuszcza pan — mówił Asker — że Wiesbach 

jest prowokatorem? 
— Wszystko na to wskazuje. Miał pan rację, podejrzewa­

jąc go o to. 
— Ale. musimy się co do tego upewnić. W soboty Wiesbach 

bywa często w tym samym barze, w którym ja rozmawiałem 
z tyin magazynierem. Dziś jest właśnie sobota, więc możliwe, 
że on tam jest. Asker spojrzał na Stahlkera. — Pomoże mi 
pan? 

— Oczywiście. 
— Mój plan jest taki: pójdę teraz do barn. Za porę mł-> 

nut niech pan również tam przyjdzie. Gdy zobaczy pan, 
że rozmawiam z Wiesbachem, wypije pan piwo i wyjdzie. 
Po jakichś 20 minutach zatelefonuje pan do tego baru.„ 
Aha, pamięta pan ślusarza Jerzego Homana? 

— Homana — zdziwił się Stahlker — pewnie że pamię­
tam, ale przecież on... 

Asker położył mu rękę na ramieniu. 
— Wszystko to panu później wytłumaczę. Teraz nie ma 

my na to czasu. Musi pan udać Komana. T-o nic skompli­
kowanego, tylko chwila rozmowy przez telefon. Na szczęś­
cie macie dość podobne głosy. 

— To prawda — przyznał Stahlker — on ma głos tylko 
trochę niższy. 

— Poprosi pan do telefonu Wiesbacha — ciągnął As­
ker — i powie mu pan, że przybył pan do Ostburga i że 
musicie się zobaczyć, gdyż ma pan mu coś ważnego zako­
munikować. Telefonował pan do fabryki, ale go tam nie 
zastał i dlatego dzwoni do baru wiedząc, że on tam często 
bywa. Niech mu pan wyznaczy spotkanie. Musi pan mówić 
szybko, nerwowo, jak gdyby czegoś się obawiając. Niech 
pan nazywa go „Mak", a wyznaczając spotkanie, powie pan: 
„Spotkamy się koło naszych trzech wiązów". To bardzo 
ważne bo tak się umawiał z nim Homan. Jeżeli będzie pa­
nu zadawał jakieś pytania, proszę mu nie odpowiadać, tyl­
ko dać do zrozumienia, że nie może pan swobodnie rozma­
wiać i że do Ostburga przybył pan nie sam. To wszystko. 
Zrozumiał pan? 

— Tak. 
— Po przeprowadzeniu tej rozmowy wróci pan i będzie 

się trzymał w pobliżu baru. Być może, że jeszcze dziś bę­
dziemy musieli rozprawić się z Wiesbachem. Oczywiście w 
przypadku, gdyby nasze podejrzenia okazały się słuszne. 
Czy szatniarz w burze jest ten sam, co był przedtem? 

Stahlker potwierdził. 
— To bardzo dobrze. On nam pomoże. Byłem tylko raz 

w tym barze. Chyba telefon mieści się blisko szatni? 
— Tak, tuż obok. 
— Ja będę razem ze Stahlkerem — oznajmił Schubert. 
Asker spojrzał na niego zdziwiony. 
— Do baru nie wejdę — wyjaśni! Schubert — ale może 

moia Domoe okaże się potrzebna. 
B. o. o. 


